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Z Dodatkami kosztuje 
w p ren u m e rac ie :  B e z  po 
c z t y :  kwarta ln ie  4 zł- ;
miesięcznie 1 zł.  40 cent. 
Z p o c z t ą :  kwarta ln ie  5zł.; 
miesięcznie 1 zł. 75 c. w. a. mm Insercya w półkolumnie 

drukiem garmont,  7 cen ­
tów od w ie r s z a  — R ek la -  
macye są wolne od opłaty
pocztowej.

(TeCegraing £u)orosfuej.
B e r l i n ,  2 9 .  kwietnia. Odpowiedź Austryi z 26g’o 

b .  in. została tu przedwczoraj doręczona. Oświadcza ona, 
ż e  Austrya je s t  gotowa odwołać wyprawione do C zech po­
siłki, ale że  nie da się ograniczać w środkach o b r o n n y c h  
p rzeciw  W łochom .

F l o r e n c y a ,  2 9 .  kwietnia. Okólna depesza Lamarmory 
do włoskich reprezentantów za granicą zap rzecza  temu, hy  
dotąd W łoch y  się zbroiły , o św iadcza ,  że  zbrojenie się 
Austryi zagraża W łochom, i oznajmia w końcu, że skut­
kiem tego zostaną n iezw łocznie pomnożone włoskie siły 
zbrojne tak lądowe jak i morskie.
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Część nic urzędowa.
L iró w . 3 0 . kw ietnia.

„ M e m o r i a ł  c t ip lom .1'- p o w i a d a ,  ż e  p o g ł o s k a ,  j a k o b y  A ustrya 
ko n ce n tro w a ła  z n a c z n e  s i ły  z b r o j n e  w  W eneey i,  j e s t  p r z e s a d z o n a .  
Jedynym  u c h w a l o n y m  ś r o d k i e m  j e s t  zw ołan ie  t e g o r o c z n y c h  r e k ru -

Austrya nie obaw a 
od napadu zbro jnych  
podług oświadczenia

tów . k tó rych  znaczna cześć je s t  na urlopie 
sie a taku  armii w łoskie j,  ale zabezpiecza sie 
band, w obce k tó rych  sam gab ine t  florencki 
z łożonego  w P a ry ż u  nazw ał się bezwładnym .

W angielskiej izbie n iższe j  na posiedzeniu z 26go  b. m. od ­
p o w i e d z i a ł  Lnynrd na in te rp e la c ję  Seym oura,  że rząd  sądzi nie bez, 
podstawy. >ż wiadomość o w targn ięc iu  ochotników włoskich do A u­
s try i jest fałszywa. Podobnież  ma się rzecz  z doniesieniem, jakoby  
C esarz  auA ryack t  odmówił posłuchania pp. Visconti-Veni»sta i A re s t .  
Z aś bióro  ko respondency jne  dodaje do tego oświadczenia m inistra  
angielskiego, że C esarz  nic byt wcale w tern położeniu, by p o t r z e ­
bow ał odmawiać posłuchania tym panom. Po tej k ró tk ie j p rze rw ie  
p rzystąp iła  izba do dalszej debaty  nad refo rm ą parlam entu  i ukoń­
cz,yła ją  g łosowaniem o godzinie 3ciej w nocy, przyjm ując bil r e ­
formy 318  glosami przeciw  313.

W  p rzysz ły  cz w ar tek  ma się rozpocząć  w francuzkiem  ciele 
prawodaieczem  debata nad p ro jek tem  ustawy względem kon tyn-  
gensu  wojskowego. Emil 01ivier zapow iedzia ł,  że zam ierza  przy  
tej sposobności wziąć pod rozw agę  powszechną s y tu a c ję  Europy, 
k tó ra  zajmuje i niepokoi opinię publiczną. 01ivier p ragną ł  wiedzieć, 
czy l-zad zechce odpowiedzieć na pewne pytania, a minister  stanu

w tym względzie in s trnkcy i i

J e s t  r z e c z ą  niewątpliwą, że rząd  zaprowadzeniem  s ta łego k a ­
ta s tru  zam ierza  dzisiejszą podstawę opodatkow ania  ze  względu na 
je j  udowodnioną mylność i n iesłuszność zastąpić podstaw ą na p e ­
wniejszych, dokładniejszych i s łuszn ie jszych  czynnikach opartą .

Kom isya w swojem spraw ozdaniu  nie zapoznaje konieczności 
te j  zmianj ' i wyraziła p rzekonan ie  iz o zmianie systemu w p rze ­
p row adzeniu  do tycbczasow em  czynności k a ta s t ra ln y c h ,  mianowicie
0 zmianie systemu co do szacowania g runtów  mowy być niemoże, 
Ze zatem  operacye szacunkow e do tychczasow e do końca d o p row a­
dzone być mają. Komisya w yraża  dalej p rze konan ie ,  Ze ozna­
czanie rodza jów  uprawy, k la sy fikac ja  i klasowanie g ru n tó w  w d r o ­
dze rek lam acy i mogą być sp ros tow ane ,  zaś  w szj’s tk ie  inne operacye 
szacunkow e przed  reklam acynm i zrew idow ane być wiuny z urzędu , 
ponieważ te  operaty , ja k  komisya p rzedstaw ia ,  zos ta ły  częścią  n ie ­
dokładnie,  częścią  mylnie p rzep row adzone ,  a zatem w in teresie  s łu ­
sznośc i  i sprawiedliwości spros tow ania  wymagają. Co do tej n ie­
dokładności  i mylności o p e ra tó w  toczyły  sie w komisyi w p r z y to ­
mności rep rez en ta n tó w  D yrekcyi skarbow ej ro z p ra w y  obszerne
1 w j’czerpnjące ,  w skutek  k tó rych  D yrekcya skarbow a spow odow aną 
się w idziała  ze swego s tanow iska  n iek tóre  wyjaśnienia i uwagi od­
nośne drukiem og ło s ić ,  k tó re to  ogłoszenie rozdane  było w W y s o ­
kiej Izbic i było przedm iotem  rozpraw y dzisiejszej.

Komisya osta tecznie wnosi w ystosow anie petycyi do stóp 
t ro n u  Najjaśniejszego Pana  o zarządzenie  śc isłe j rew izy i  operacyi 
szacunkowych.

W obec tak  sform ułow anego wniosku, mogę się, chociaż jednego  
z szanow nych panów  mówców dzisiejszych w zupe łnośc i  nie zado- 
wolnię, ogran iczyć na k ró tk iem  oświadczeniu, Ze rząd  z a p ro w a d z a ­
jąc  k a ta s te r  sta ły ,  powoduje się tylko zam iarem  słusznego  i sp ra ­
wiedliwego rozk ładu  opodatkowania g run tow ego ,  a ze w zględu  na 
okoliczność, iż rozdzie lone u rzędow e zestaw ien ie  po trzebę  rew izy i 
i częściow ego spros tow an ia  operacyi szacunkow ych p rzyzna je  , 
R ząd  podziela p rzekonan ie  o konieczności po trzebnych  sp ros tow ań ,  
Ze zatem , o ile komisya w ogólności za rządzen ie  tego  s p r o s to w a ­
nia osiągnąć zam ierza  W ysoka  Izba inoże być zapew nioną  , że 
uchw ała  odnośna W ys .  Izby jak  najprzychylniej i najsilniej ze 
s t ro n y  rządu  p o p a r tą  będzie . (B ra w o ) .

Bouher  odpowiedzia ł,  Ze 
odpowie we czw artek .

W e  w ło sk ie j  izbie deputowanych skończyła  się już 26. b. m. 
r o z p ra w a  budżetowa. Minister finansów Sc i a! a j a  nie chc ia ł p rz y s ta ć  
na dw um iesięczne p row izo ryczne  przyzwolenie budżetu ,  lecz żąda ł  
t rzym ies ięcznego  przyzwolenia . Guerazzi py ta ł p rz y  tej sposobno­
ści, czv W łochom  zag raża  wojna, a L am arm ora  odpow iedzia ł  na 
to , że w raz ie  wojny nie widzianoby go na lej ław ie ,  lecz  g dz ie in ­
dziej, G uerzoni i B crtan i  motywowali swoje wniosk i względem wy­
dania wotum nieufności,  ale izba odrzuciła  te  wnioski i p rzy ję ła  
w końcu 168 głosam i przeciw 12  trzym iesięczne p ro w izo ry cz n e  
przyzwolen ie  budże tu ,  jako  też cały p ro jek t  finansowy.

P od ług  doniesienia tego  samego dziennika miała honfereneya  
n> spraw ie K sięstw  N adclm ajshich  na posiedzeniu swojem z 24. 
b . m. uznać zgodnie, z e  w ybir  obcego Księcia s p r z e c i w i a  sie t r a k ­
ta tom. „M cmor. d ipl.“ dodaj;,  ze szczególnie kandyda tu ra  Księcia 
Hohenzollern , ja k o  O s o b is to ś c i  należącej do dw oru  jednego  z m o­
c a rs tw  gw aran tu jących ,  j e s t  ńcpodobną do przypuszczenia .

Monarchii. Austryacka.
L w ó w ,  21). kw ietn ia .  'Przem ow a <:. k. kom isarza rządo­

wego p rzy  rozprawach, scjnawycli nad spraw ą ka tastru .)  Ze 
względu na w ażność  uwag jatie e. k. kom isarz  rządow y radzca 
d w o m  p. P ossinger  uczynił n. p rzedosta tn iem  posiedzeniu sejmo- 
4vem dnia 21. b. ni. p rzy  rozprawach nad sp raw ą  ka tas t ru ,  poda­
jemy poniżej p rzem ow ę c. k. komisarza rządow ego  dosłownie w e­
dług zapisków stenograficznych, prostu jąc  tein samem niedok ła­
dności jakie  zasz ły  w stre.szczoiem spraw ozdaniu  uaszem zawarłem 
w num erze 9 8  G a z .  Lwowskiej.

C .k . kom isarz r zą d o w y : Sprawa względem p rzep row adzen ia  
ftnłego w Galicyi już  w różnych czasach i pod roztnai-  

temi okolicznościami tak  by ła  wszechstronnie badaną, że ja ,  w obec 
s anowis a, k tó re  komisya w sprawozdaniu swojem zaję ła , nie będę 

a użj  wa cierpliwości W ysokiej Izbv i nie będę sie zanuszcza t 
w ro zb io r  detnjliczny

ka tas tr

W ysokiej Izby i nie będę sie zapuszcz 
 ̂ aoi w żadie rozp raw y  nad szczegółam i tego 

P r avv i e ' o s t  a t  n ie." * * * C * ° *e P 0B‘e(,le!)ie dzis ie jsze  dla ro z p ra w jes t

W i e d e ń , 21. kwietnia. (N o w in y  dw ora.) N a jja śn . P an  
rob ił  dziś z rana  o godzinie  5. w tow arzys tw ie  W , Księcia T o s k a ń ­
skiego i dwóch ad ju tan tów  wycieczkę na pełow anie  na błonia 
„G ri inau“ w c. k. p ra te rz e ,  a o godzinie 8. po w ró c i ł  ju ż  do burgu . 
Dziś p rzed  południem p rzy jm ow ał Jego ces. Mość m in is trów  łir. 
Belcredego  i F ranka. Późnie j odb ie ra ł  Jego  Mość C e sarz  rap o r ta  
m in is trów  i kon ferow ał przez  d łuższy czas z w ęgiersk im  k a n c le ­
rzem  n a d u o rn y m  p. M ajlathem . Około południa udzie la ł N ajjaśn. 
Pan kilka audyencyi i p rzy jm ował A rcyksiec ia  Albrechta.

W  ciągu miesiąca maja obchodzić będzie najwyższy  dw ór na­
stępujące u roczystośc i  familijne: Dnia 1. maja imieniny A rc y k s ię ż -  
n iczki G izeli;  dnia 9. u rodziny  Arcyksiecia  H en ryka ; dnia l5 g o  
imieniny A rcyksiężny  Z ofii i u rodziny A rcyksiec ia  L u d w ika  W ik -  
toru, dnia 28.  imieniny A rcyksiecia  W ilhelm a , a dnia 30. imieniny 
Jego  Mości C esarza  F erdynanda .

(W ia d o m o śc i b ieżą ce )  W c zo ra j  odbyła  się pou prezydencyą  
m inis tra  st.anu lir. Belcredego  rada  m in is te rya lna ,  k tó ra  t rw a ła  3 
godzin, a b ra li  w  niej udział m in is trow ie  hr. M e n s d o r ff , fml. 
F ra n ek , hr .  L arisch , baron W iille r s to r ff , p. K om ers , p. J e r z y  
M ajla th , lir. H aller  i fml. K ussecich .

Ces. aus tr .  pose ł h r .  Bloome o d ło ż y ł  na kilka dni swój odjazd 
do Mnichowa. W czora j  byt on z m ałżonką  na obiedzie u dw oru ,  
na k tó rym  znajdow ał się także  h r .  A ndrassy-

Hr. M e n sd o rff  p rzy jm ow ał dziś w  południe h rab ie g o  Bloom e , 
pruskiego posła barona W erthera  i saskiego posła  barona K ón- 
neritza.

S tan  zdrow ia  choru jącego  ciężko ks:ęcia E sterhazego  p o ­
lepszył się nieco.

' W i e d e ń ,  26. kwietnia. Dziś w  południe o godz. w p ó ł  
do p ie rw szej  depu tacya  sejmu węgie rs^ ' ego miała za sz c z y t  z łożyć 
Jego ces. Mości na osobnej a u d y e n c y i .  a d re s  sejmu w ęgie rsk iego . 
P re ze s  w ęgie rsk ie j  izby m a g n a t ó w  Je g o  Excel.  T aw e rn ik  baron  
Sennyey , miał p rz y  tem następBją cą prze m o w ę:

W a sz a  cesa rsko -k ró lew ska  Mość!
Najjaśniejszy P an ie !

W y b ra n i  p rze z  w ie r n e  stany  i w ierną  rep rez en ta cy e  K ró le ­
s tw a  w ęg ie rsk iego ,  mamy szczęśc ie  stanąć p rze d  W a s z ą  ce sa rską  
Mością. dla z lozen ia  W aszej ces. Mości na jun iżeńszy  ad res  p rze z  
stany  i rep rezen tan tów  zaw otow any.

Poczem  wiceprezes izby deputowanych, h r .  Ju liusz  A ndrassy , 
p rzem ów ił w tych słowach do Jego  ces. M ości:
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W asza cesarska M ość!

Najjaśniejszy Panie! 
W aszej cesarska Mości mamy szczęśc ie  z ło ży ć  z najgłębszą  

czcią adres stanów sejmujących i reprezentantów  K rólestw a w ę­
giersk iego. 

W asza cesarska Mość raczy przyjąć najłaskawiej hołdy i prośby  
narodu.

Z pełną ufnością spodziewają się stany i rep rezen tanc i  W ęgie r ,  
iż  W asza cesa rska  Mość łaskawem uwzględnieniem próśb  ich, p r z y ­
spieszyć rac zy  chwile, w której w skutek  w prow adzenia  w  życie 
zasad  konsty tucyjnych , naród całą siłę swToją odzyska i jak  dawniej 
b y ł  ta k  i w p rzysz ło śc i  będzie najsilniejszą podporą  tronu  W aszej 
ce sa rsk ie j  Mości.

Jego  cesa rska  Mość rac zy ł  na p rzem ow y te  ła skaw ie  odpo­
w iedzieć :

W ezm ę pod rozw agę przed łożony  Mi najpoddańszy ad res  sejmu 
w ęg ie rsk iego  i spodziewam się, że zgrom adzone  na sejmie s tany i 
rep rez en ta n c i ,  przen ikn ien i ważnością sw ego  zadania, k tó re  oznacza 
rozpoczęc ie  nowej epoki, p rzysp ieszą  swoje obrady  nad s p r a ­
wami, od k tó ry ch  zależy zupełnie pom yślny ,  t rw a ły  i sku ­
teczny  po rzą d ek ,  siła i dobro Mojego całego państwa ja k  równie 
Mojego ukochanego  K ró les tw a  w ęgierskiego.

Z apew nijc ie  z re sz tą  panowie tych ,  k tó rz y  was posłali, o Mojej 
k ró lew skie j łasce i Moich niezmiennych o jcowskich  zamiarach.

W  artykule  wstępnym, k tórego s t reszc zen ie  onegdajszym  t e ­
legram em  odebraliśm y, „w iedeńska P o cz ta  w iec zo rn a5',  po s k o n s ta ­
tow aniu  silnego zbrojenia się W łoch ,  k tó re  nnwret w obec spodz ie­
wanego  porozum ienia się A ustry i z P rusam i nie usta ją , pisze co 
n a s tę p u je :

„W iadom ośc i  ta k  rażące ,  w dziennikach w łosk ich  do p rzesy tu  
zam ieszczane, po tw ierdzone z re sz tą  doniesieniami, jak ie  rząd  ce sa r ­
ski ze wszech s tron  odbiera ,  nie mogły być bez wpływu na p o s ta ­
nowienia gab inetu  w iedeńskiego, zw łaszcza iż są one ty lko i lu s tra -  
cyą oświadczenia jen era ła  Lam armorn w izbie deputowanych, w k tó ­
re  n» bez ogródki zapow iada ł  napad na A uss trye  na p rzypadek  wojny 
z P rusam i.  Chociaż gab ine t  w iedeński t r z y m a  się stale zasady, 
niesienia u trzym aniu  pokoju wszelkiej ofiary zgodnej z honorem  
Ausfryi,  chociaż unikać chce nawet pozoru  zaczepnej postaw y  p rz e ­
ciwko W łochom , to je d n a k  nie maże i nie powinien w ysław ić  pań­
stwo na w szelkie ew entualności wojny zaczepnej samowolnie , bez 
żadnego  powodu praw nego, bez przyczyny ze w n ętrzn e j ,  rozpoczę te j .  
G abine t  w iedeński zw ażyć  musiał,  że nikt nie g w aran tu je  pos ia ­
dłości naszych we W łoszech  i nikt posiad łośc iom  włoskim nie z a ­
g raż a ,  my więc co do obrony w tym k ierunku  ograniczeni je s te śm y  
na w łasne siły  nasze. A ustrya  musiała pomyśleć o zabezpieczeniu  
sw ych  g ran ic ,  o go tow ośc i  do obrony, tern bardziej,  iż idzie jej o 
obronę roz leg łego  bardzo  w ybrzeża z t rudnem i k o m u n i k a c y a m i .  
Rząd K róla  W ik to ra  Em anuela urąga  niegodnie opinii publicznej 
eu ropejsk ie j tw ie rdząc ,  iż zm uszony j e s t  do zbro jen ia  się, będąc 
przez  A ustryę  zagrożony . Rząd aus tryack i  p rzy  każdej  sposobności 
na jw yraźnie j ośw iadczył,  iż nie ma żadnego zam iaru  zaczepian ia  
W łoch ,  życzenia  swego utrzym ania  pokoju dała n iezbity  dowód po­
s tępow aniem  swem w obec sporu  z Prusami. A u s try a  śmiało od­
w oływ ać  się może do systemu swej polityki, w yklucza jącego  wszelką 
ag resyę ,  odw oływ ać się m oże do cechy czysto  obronnej swego 
uzbra jan ia .  W cale  inaczej W łochy .  Od kilku miesięcy odzyw ają  
się we W ło sze ch  g ło sy  A ustry i  u rąga jące  i A ustryę  wyzywające, 
żaden rz ą d  nie obją ł s te ru  spraw  publicznych, bez zam ieszczenia  
„nabycia  W e n e c j i "  w swojem prog ram ie ,  nie m asz  tam  żadnego 
s tronn ic tw a ,  k łó reby  się z rz ek a ło  napadu na A us tryę  chyba tylko 
chwilowo, ze względu na czas n iewłaściwy. Je że l i  zaś bez żadnego  
powodu, bez cienia naw et p row okacy i ze s t ro n y  Austryi,  W łochy  
nagle i na wielk ie  rozm iary  uzb ra jać  się poczynają, to rzą d  a u s t ry ­
acki w ą tp ić  o tern nie może, w jakich  zam iarach  rząd  K ró la  W i k ­
to ra  Em anuela  ta k  postępuje. Do odparc ia  napadu, do obrony  swej 
A ustryę  zawsze zna jdą p rzy g o to w a n ą ."

„Z asługu je  zaś w każdym  raz ie  na uwagę, iż rz ą d  w łoski 
w n ieusprawiedliw ionem  zażaleniu się swem na g ro źn ą  postaw ę 
Austry i,  w własnym naw e t  k ra ju  w iary  nie znajduje. Nie znajduje 
jej najprzód  u s t ronn ic tw a  ruchu , bo s tronn ic tw o  to , k tó re  dało 
impuls do obecnego postępowania rządu ,  p rzyznaje  sobie praw o w y­
jawienia bez ogródki celów tego postępowania . Głosy, jak ie  po ­
w yżej zacytowaliśm y, t łum aczą  to  poniekąd. Dla uzupełnienia  tego  
n iedow iars tw a,  w ar to  odw ołać  się do dziennika „I ta l ia  m il i ta rc" ,  
k tó ry  donosząc o ruchach  w ojskow ych w w łosk ich  p row incyach  
aus tryack ich  tyle  p rzec iez  ma sumienności,  iż zap rzecza ,  ażeby 
ruchy  te  spowodowane być m iały  zaczepneini celami Austryi,  która 
daleką je s t  od wszelkiej myśli inw azyi.  T a k  to  mówi dziennik jeden  
w io s k i ;  pow tarzam y  raz  je szc ze ,  iż nikogo nie o tumanią tw ie rd z e ­
nia gabinetu  florenckiego."

Francy a..
P a r y ż , 27. kwietnia. (K o n f  ereneye względem  K się s tw  

naddunajskich . —■ P okojow y a r tyku ł  „C onstitutionelau.)  Z ap e ­
w niają , że na konferencyi w zględem  K się s tw  naddunajsk ich  p rzysz ło  
do zupełnej zgody . Zdaje  się, iz k an d y d a tu ra  Księcia  z a g ra n ic z ­
nego usunięta zos ta ła .

Druga częśc  „życia Cezara" w yjść ma w  dniu 8. maja.
„C o n s t i tu t io n e l"  odwołuje się do zaprzeczen ia  daw nego pe­

wnemu dziennikowi, który m ówił o porozum ieniu m iędzy Francyą

a P rusam i.  T e ra z  ro zg ła sza ją  podobne wieści co do W łoch .  Mó­
wią, że W ło ch y  się zbro ją  na wielkie rozm iary ,  i że to dziać się 
nie może bez zezwolenia F rancyi,  bez liczenia na poinoc jej. W ie­
ści te  są  równieZ bezzasadne, j a k  wieści podobne co do P rus  ro z ­
g łaszane .  Możemy zapewnić, że W łochy  ani się nie uzb ra ja  ą, ani 
też  wTojska sw ego w ruch nie w prawiają . Rząd włoski ośw iadczył 
to  formalnie, zgadzają  się zaś z i e m  pryw atne  doniesienia. Rząd C esa­
r z a  nie ina dwulicowej polityki,  nie zachęca do wojny ani z jednej 
ani z drugiej s trony . Chce ty lko utrzym ania pokoju, i czyni wszystko 
co w  jego  mocy dla zabespieczenia jego  dobrodzie jstw .

T en ż e  sam dziennik pow iada :  A ustrya  po odbiorze odpowiedzi 
prusk ie j ,  k tó ra  zgadzała  się na proponow ane wzajemne rozbro jen ie ,  
rozpoczęła  negocyacye z gabinetem berlińskim  względem urządzenia  
sposobu rozbro jen ia ,  k tóryby  odpow iadał in te resom  obu rządów  i 
oba rządy  zadowolić mógł.

Spodziew am y się, dodaje „C onsti tu t ione l" ,  że rezu lta ty  tych  
rokow ań nie długo na siebie czekać dadzą.

P e n n e y .

I B e r ł i n  , 26. kwietnia. ( R óżne w iadom ości.) W c z o ra js z e  
zg rom adzen ie  wyborców' i p raw yborców  trzeciego  okręgu  w y b o r ­
czego stolicy, rozw iązane  zostało przez  policyę, podczas mowy p r e ­
zesa dep. L ange rhaus ,  zgrom adzenie zagajającej.

Rumun B rat iano  odjechał wczora j do Dusseldorfu, w sku tek  
te le g r a m u  księcia Hohenzollern.

ilosva.«.■

8 ® r t e i ’s b w ! ' g . 24. kwietnia. ( N adanie szlachectw a J ó z e ­
fo w i K tn .isa ró to .)  Jego  Mość C esarz  w ydał następujący najwyż­
szy ukaz imienny wydany do senatu rządzącego . — „Dnia 4. kw ie ­
tnia z dopuszczeniem  imjdcbroiliw szej O patrzności ocalone Nam z o ­
s ta ło  życie p rzez  Józefa K oinisaro« a, w łościanina czasów o-obow ią- 
zanego z gubernii Kostroniekiej,  powiało Bujskicgo, włości Mołwi- 
tyńskiej,  wsi Mołwilino, rodem z te jże  miejscowości, k tó ra  dała już  
niegdyś Rosyi znal. omiti go w dziejach lł osy i Jana Snsanina. Na 
p .m ią tk e  O go w ydarzenia i w dowód naszej w dzięczności dla Ko- 
m isarow a nadajemy mu najmiłościwiej dziedziczną C esars tw a  ro sy j ­
skiego godność sz lachecką,  rozkazu jąc  nazyw ać go Komisnrow cm 
Kostionisl.ini.  —  S en a t  rządzący nie omieszka uczynić należyte 
rozporządzen ia  dla p rzysposobien ia  dla K om isarow a K ostrcm sk iego  
dyplomu na godność  szlachecką i dla podania takow ego do N aszego 
podpisu. Na or-iginale własna Jego Ces, Mości reką podp isano : 
„ Alca:onder." W S(. P e te rsbu rgu ,  9. kw ietn ia  1866  r.

(S zc ze g ó ły  o skrytobójcy.) R u sk i ln w a lid  w a r t y k u l e  pod  
t y t u ł e m :  „ W i a d o m o ś c i  o p r z e s t ę p c y ,  k t ó r y  s ie  t a r g n ą ł  na ż y c ie  
N a j j a ś n .  P a n a “ p i s z e :

„ W  num erze 90. naszego pisma donieśliśmy o mianowaniu 
h rab iego  M. M. M uraw iewa prezesem  najwyżej ustanowionej w 8 t .  
P e te rsb u rg u  komisyi śledczej w spraw ie  o zamach na życie 
N ajjaśniejszego Pana. Jednocześn ie  obiecaliśmy podać naszym 
czytelnikom p rzy  p ie rw sze j  możności w iadomości o przes tępcy . 
Obecnie prace  komisyi śledczej posunęły się o tyle, że osobistość 
p rze s tęp c y  zupełnie zos ta ła  ujawniona. Pomimo uporczyw ego jego 
zap ie ran ia  się, pomimo odmowy odpowiadania s tanow czo  i dokładnie 
na zadaw ane mu pytania, komisya zdołała  w ykryć ,  że p rzes tępcą  
je s t  Dymitr  syn 'W łodzim ierza K arakozow , rodem  z gubern ii  s a ra ­
tow skie j .  Ojciec jego  miał nie wielki majątek w powiecie se rdoho l-  
skim gubern i i  sa ra tow skie j.  Sam zaś p rzes tępca  były  wolny s łu ­
chacz m oskiew skiego  un iw ersy te tu ,  będąc je szc ze  w Moskwie, c ie r ­
p ia ł w edług  zeznań niektórych jego  kolegów, p rzys tępy  melancholii 
i hypokondry i,  i p rze sz ło  miesiąc leża ł  w klinice przy  u n iw e rsy te ­
cie m oskiew skim , będąc leczony p rzez  tam te jszych  doktorów . C ho­
robliw e jego  usposobienie, także  według zaśw iadczenia jego kole­
gów, dochodziło  do tego stopnia, iż napisał list do jednego  z nich, 
p ro sząc  o p rzysłan ie  mu opium dla po łożenia końca męczarniom  
w ra z  z życiem. O tern w szysłk iem  zbierane są szczegółow e w iado­
mości.  W  bieżącym roku  K arak o z o w  był dwa raz y  w P e te r s b u r g u :  
r a z  p rzy je ch a ł  w lutym, a drugi raz  na W ielkanoc. W ed ług  s łów 
znajomych i krew nych  K arak o z o w  ciągle uska rża ł  sie na to, że ży­
cie je s t  mu ciężarem, że inu się sp rzykrzy ło  i ze nienawidzi ludzi.  
Jednocześn ie  K arak o z o w  ro zw ija ł  idee najbardzie j k rańcow ego so- 
cyalizmu. W  P e te rsb u rg u  ukrywając  p raw dziw e  swe nazwisko i stan, 
dalej leczy ł się z choroby , u niektórych tu te jszych  doktorów .

W  przedm iocie ujawnienia wspólników przes tępcy  i zw iązków  
ich z szkodliwem i tow arzystw am i,  dążącemi do obalenia u t rw a lo ­
nego po rzą d k u  p o l i ty c z n e g o , p row adzone je s t  dalej najściślejsze 
ś ledz tw o ."

P e t e r s b u r g 1, 19. kwietnia , ( Ciało dyplom atyczne sk ła d a  
Cesarzowi pow inszow anie z powfidu ocalenia życia. —  L oja lne  
m anifestacye ludu petersburskiego.) Ciało dyplomatyczne miało 
w czora j  za sz czy t  p rzeds taw ić  się Cesarzowi Alcxandrowi, k tórem u 
z łoży ło  pow inszowanie  z powodu szczęśliwego  u ratow ania  życia. 
C esarz  odpow iedzia ł na k ró tk ą  przemowę posła f ra n c u z k ie g o , jako  
na js ta rszego  wiekiem cz łonka ciała dyplomatycznego , w yraża jąc  
g łębok ie  swoje w zruszenie  7j powoda tylu oznak współczucia, jakie 
ze w szys tk ich  s tron  odbiera.

Ś ledz tw o  wytoczone względem popełnionego zamachu nie dało 
dotąd żadnego rezu lta tu .  S ądzą jednak  pow szechnie że egzystuje 
sp isek  i że o p a t rz n o ść ,  odw raca jąc  zamach zb ro d n ic z y ,  odw róciła
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za raze m  od Rosyi niebezpieczeństwo w ew nętrznej  rewolucyi.  N ie ­
szczęśliw y, k tó ry  się poważył ta rg n ą ć  na życie Cesarza, zachowuje 
dotąd  najuporn ie jsze  milczenie. O dpow iedz i ,  jak ie  rzadko  kiedy 
daje na za p y ta n ia ,  są między sobą n iezgodne ,  i dotąd jeszcze nie 
wiadomo czyli istotnie tak się nazywa jak  raz  powiedział.

P a łac  cesarsk i ciągle je szcze o toczony bywa tłumem ludu, 
k tó ry  C e sarza  widzieć pragnie. W c z o ra j  odprawiano T e  Deum 
w o tw ar łem  polu, na tern samem miejscu, na którem ręka o p a t rz ­
ności życie Cesarza  uratow ała.

W  ogóle t rw ają  ciągle lojalne manifestacye w P e te rsburgu ,  
lud k o rzys ta  z każdej sposobności w itania Cesarza z gorliw ością  
i w y trw ałośc ią  lak. iz bez w zruszen ia  pa t rzyć  na to nie można.

(R ó żn e  w iadom ości.) W obeo powieści o koncentrow aniu  
w ojsk  rosy jsk ich  w południowych prowincyach monarchii i w K ró ­
lestw ie  Polskiem, donoszą z P e te rsb u rg a  co następuje. P raw dą  jest 
że miedzy O desa a Kijowem ustawione są w blizkich etapach t rzy  
dywizye wojska, lecz dywizye te nie liczą CO.000 ludzi,, ja k  w dz ien ­
nikach zagran icznych  pisano, lecz ty lko  36.000 ludzi, użytych po 
największej części p rzy  budowie d róg  żelaznych. N ieprawda żeby 
k ilk -a ' ko rpusów  ściągnąć miano z armii kankazkiej, o tern wcale 
mowy nie było. Z resztę nie byłoby nie dziwnego gdyby rząd r o ­
syjski ustaw ić  miał korpus obserw acy jny  nad Prutem, w- obec w y­
padków  w K sięstw ach  uaddunajskich , gdzie zanosi się na wynie-  
sienie obcrg ’0 księcia na Iron.

P ró c z  (ego donoszono iż wojsko stojące w K rólestw ie  P ol-  
skiem robi p rzygo tow an ia  do p rze k roczen ia  granicy. W zachodnich 
gubern iach  państw a wojska 1ak są ustawione iż za łoga K ró les tw a  
Polsk iego , jeże li  okaże się po trzeba ,  każdej chwi l i  wzmocniona być 
może. L ec z  w tern nie mieści się nic niepokojącego), gdyż  cała 
siła zbro jna  r o s y j s k a y g a jd u je  się na stopie pokojowej. Z tej p r z y ­
czyny nawet w korpusie obserw acyjnym , gdyby <‘a g ran icy  p rusko -  
ans tryack ie j  lub na gran icy  m uldo-w ołosk ie j ustawiony być miał, 
żadnej cechy zagraża jącej upalryw ać by nie można.

Ameryka.
Ufo w  1 ' o r k ,  12. kwietnia. (R uch liw ość Fenianów  w A m e­

ryce.  W iadom ości z P a n a m y.)  F e n i a n i e  są tu  znów bardzo
ruchliwi i robią przygo tow an ia  do napadu na te ry to ryum  angielskie. 
W wielkiej liczbie g rom adzą  się nad g ran icą  Nowego Brunswiku i 
zag raża ją  Campo bcilo i St. S tcfcns.  D w i e ś c i e  F enianów  odpły­
nęli dnia 7. b. ni. z P o rt landu  (w  państwie M aine) do E a s tp o r t  
nad g ran icą  kanadyjska ,  najęli zarazem  sta tek  do p rzew o zu  broni 
w E as tp o r t ,  gdzie obecnie k o n w e n c ja  Fenian sejmuje, pełno je s t  
Fenian , kilka zaś s ta tków  do nich należących, uzbrojonych u działa 
20 funlow e i haubice stoją na ko tw icy  w porcie . Jednem u z tych 
s ta tków  udało sie wypłynąć na pełne morze, pomimo nadzoru  władz 
miejskich. Broń i aimmicyę przew ozą na rożne  punk ia  nad g ra ­
nice Nowego Brunśw iku . L ecz  i ze s trony angielskiej nie p ró ­
żnują w cale.  P rzed  E a s tp o r t  i Campo bello k rąż y  kilka łodzi dzia­
łow ych  angielskich z o tw artem i otworami działowemi i maszynami 
zawsze w pogotowiu będąeemi. W Campo bello wzmocniono za­
łogę i wysypano szańce. W ła d z e  kanadyjskie sądzą, iż cały ruch 
p rzec iw ko  Nowemu B ruuśw ikow i je s t  tylko udaniem, dla zam asko­
wania napadu na Kanadę. W  T oron to  uwieziono kilka osób po­
dejrzanych , a między niemi i prezesa s tow arzyszenia  ir landzkiego, 
odbywają się tam ciągle rew izye  w celu odszukania broni.

W  Nowym Yorku  mówiono, że Fenianin S tefens p rzyby ł  tam 
pokładzie  s ta tku  „ P e r e i r e .“

W e d łu g  doniesień z Panamy z dnia 1. kwietnia zdobyć mieli 
pod w yspą  Chiloc s ta te k  transpo r tow y  chilijski mający na swym 
Pokładzie 250 żo łn ierzy .  F lo ta  związkowych blokow ana być ma 

malej za toce w pobliżu A neudu na wyspie Chiloe, p rze z  fregaty 
h iszpańskie „N um ancia44 i „B ianea11. Związkowi za topić mieli jeden 
s ta tek  w ujściu za tok i i łańcuchy  nad nim rozciągli ,  ażeby  p rz e ­
szkodzić zbliżeniu się nieprzyjacie la .

1 0  U
( B r o s z u r a  o k a t a s t r z e . )  Z w r a c a m y  u w a g ę  c z y t e l ń  

ó w  n a s z y c h  n a  t o ,  ż e  d o  d z i s i e j s z e g o  n u m e  r  u g a z e t y  n 
z e j z a ł ą c z o n a  j e s t  b r o s z u r a ,  z a j n u j ą c a  s i ę .  s p r a w  ą s t  
e g o k a t a s t r u  w G a l i c y  i.

(Nabożeństwo dziękczynne.)  Ju tro  (d. 1- maj a ) o godzinie 10. prz 
P ludniem odbędzie s;ę w tutejszym kościele OO. B ernardynów  uroczyste  i 

ozenstwo dziękczynne za pomyślne ukońcenie piąłega roku istn ienia  Krako 
CS°  T ow arzystw a  wzajemnych ubezpieczeń  od ojnia i gradu.

Pna„ ^R ozPra w y osta teczne w lwowskim c. k. sądzę krajowym), ii r a d z i ł  
zas nabożeństwa w kościele P. Maryi Snicżiej we Lwowie w grudi 
pewnej pani ukradziono z k ieszeni chustkę z pieniędzmi i pierścionki

Wosci około 8 złr. KnABłi.»A«l. .............  DPZvnnmni’«l-
P^zed chwilą sia ł  
W i

1865

Prz y ńi?j człowiek, który przedi kilku dniami na cm en ta 
jej Obecności sięga! j, .Hejg  pani j 0 I(ieszenr. Człowieka tego już nie 1

t r z y m a T  P ° " fcod<>wana puściła  sie  za nim wra* z został  pi
cy?™ y P1'ZyC7'em rZ,UCił ChU8tli? -  k tórej b r a k o w i  tylko 2 z lr . ,  a w p 
L w o w a T . ń  W, T  ?Jl 'Zeja Nowi«Wego, 33 lat licw^ccgo. s tanu wolnego, 
* * * * 2 3  b n "Z - ,.r a *y k a ran y za kradzież- b'a rozprawie  0slatecz 
na  4 iata :. V!cli,» uporczywego *»Przec'i a n i *’ 8,ta*»“ y ™
P o t r z e b u je A l  S“ (prok. prop. 4 %  1.) Prz>'czem “ świadczył,

ię namyślić czy ma zał ożyć rekurg (pre»yd. radz.  sądu kraj

Dzierżyński,  oskarżyciel zast.  prok, pań. d. Lidl, obrońca p. adw. kraj.  Dr.
Smiałowski).

Z ł o d z i e j  n a ł o g o w y .  Dnia 24 stawał przed kolegium 5 sędziów 
(prezyd. radzca sądu kraj.  p. Kolasiński,  oskarż, zastęp.,  prok. pań. p. Buszak, 
obrońca p. adw. kr. Dr.  Zminkowski) ,  Antoni K a p u ś c i a k  z Mszany pod 
Lwow em, 43 I. stanu wolnego, ob. g r .  kat.  już 5 razy karany za k rad z ież  ( n a ­
wet 5 letniem cięż. więź.)- a 4 razy  uwolniony dla braku dowodów, od roku  
1848 prawie  bez przerwy zostaw ał albo w areszcie śledczym, albo w  domu r o ­
boczym lub karnym. W  lis topadzie  1865 jeden z tutejszych mieszczan spotka ł  
go niedaleko dworca kolei zajętego porządkowaniem bielizny brudnej i sukien ,  
i gdy mu się podejrzanym wydawał,  przywołał  straż, która K. a resz to w a ła .  
Bielizna ta i suknie wartości  9  zj r , Z08tały skradzione tegoż samego dnia
7. zamkniętego pokoju, n iew ątp liw ie  p rz ez  K. przy którym nawet znaleziono 
dłuto. K. jednak wypiera się  i u trzym uje  nawet, że nie mieszczanin jego  ale 
on kaza ł  mieszczanina a resz tow ać.  Skazany na 5 lat cięż. więzienia (prok. 
prop. 6 lat) przyjął wyrok.

L i c h w a .  Chune Mendel Handel,  machlerz ze Lwowa, 22 !■ ojciec 2 
dzieci,  izraelita , skazany został  na  rozpraw ie  osta tecznej w d. 25. b. m. za 
lichwę, zgodnie z wnioskiem p rokura to ry i  państwa na ka rę  pieniężną w kw o ­
cie 15 zlr .  lub 10 dni a resztu ,  a Samuel Leib N a n d e l  pisarz prywatny ze 
Lwowa, 47 1., ojciec 6  dzieci,  i z rae l i ta  2a współudział w tymże przestępstwie 
na k a rę  pieniężną w kwocie 6 z łr .  łub 8 dni a resz tu  i z w rot zapłaty za po­
średnictwo. Obadwaj zapowiedzieli  r e k u rs  (prezyd. radzca  sadu kraj.  p. Mo­
gielnicki, oskarżyciel zast.  prok. państ.  p. Buszak, obrońca p. adw. kraj. Dr. 
Rappaport) .

(W ykłady w uniwersytecie  Krakowskim). „Krak.  Z tg .«  donosi: Wydany 
został  program p re lek c j i  w c. k. uniwersytecie  Jagiellońskim na letnie pół­
rocze  zapowiedzianych, według k tórego 35 profesorów, 6 suplentów i 5 docen­
tów będą wykładać 64 przedm ioty  w języku polskim, 19 w niemieckim a 13 
w łacińskim. Mianowicie na  wydziale  teologicznym 4 profesorów i 3 suplen­
tów wykładać będzie 13 przedm iotów po łacinie a 2 po niemiecku, na  wydziale 
prawnym 8 profesorów, 2 suplentów i l docent 10 przedm iotów po niemiecku 
i tyleż po polsku, na wydziale medycznym 9 profesorów, l  sup len t  i 4 docen­
tów 27 przedmiotów po polsku, 2 po niemiecku, na wydziale  filozoficznym 14 
profesorów, 25 przedm.otów po polsku i 7 po niemiecku.

(Pożar.)  W H aJ u s z c z y ń c a c h) w powiecie Skalackim  dn. 8. b .  m. 
spalił się dom włościański z budynkami gospodarskiemi i zapasami zboża, 
tudzież 6 krów i kilka owiec. Przyczyna pożaru nie je s t  wiadoma. Szkoda 
wynosi 20C0 złr .  w. a.

O s t a t n i a  p o c a t a .
F l o r e n c y a ,  28. kwietnia . Dzienniki oznajmiają r o z p o r z ą ­

dzenia zw ołu jące  urlopników. Ma być także  w ydane ro z p o rz ą d z e ­
nie względem postaw ien ia  armii na stopie wojennej.

M e d y o l a u ,  28. kwietnia. Do „ P e rse v e ran z y “ p iszą  z F 1 o- 
r e n c y i  pod dniem 27go b. ni.: W czora j  odbyła się konfereneya 
wojskowa, w k tóre j brali udz ia ł  jenerałow ie  Cialdini i Peti t i .  O prócz 
za rządzen ia  licznych liw erunków  dla w yekw ipow ania  p rze sz ło  100 .006  
ludzi uchwalono powołanie pod  b roń  w szystk ich  k las. Koineudę a r ­
mii objąłby w raz ie  wybuchnięcia k ro k ó w  nieprzyjacie lskich  sam 
Król,  a rejeneya państw a zosta łaby  poruczona  księciu Eugeniuszowi 
Carignan. L am arm ora  ma być szefem sztabu je nera lnego ,  j e n e r a ł  
Cialdini ma dowodzić pierwszym, a Durando drugim korpusem  a r ­
mii. Książę H um bert  ma objąć kom endę l s s e j  dywizyi Ig o  korpusu ,  
a książę  Amadeusz komendę l s z e j  b rygady .  S en a to r  hr. A rese  p o ­
je ch a ł  do P aryża ,  by wyjaśuić Cesarzow i Napoleonowi s tan  rzeczy  
i p rzedstaw ić  konieczność rozc ięc ia  mieczem w ęzła gordyjsk iego .

'Hi e j .ul tu* E a „

D ziś  (p rz e d s t .  po lsk ie .)  „ E B o k f o r  m e d y c y n k o m e d y a  w 1 
akcie p. Józefa  K orzeniow skiego  i k o n ce r t  planisty p- Alexan- 
dra Zarzyck iego .

Ju tro  (p rz ed .  niem.) „155e  S t u n i m e  v o n  33© r 4 ś c i » “ w ielka 
opera  w 5 ak tach . Drugi w ys tęp  pana Lorrain.

L w ów , 28. kwietnia.
W  zesz łym  tygodniu było znow u przedstawienie benefisowc 

na ko rzy ść  jednego  z najznakomitszych artystów  naszej sceny, pana 
Szym ańskiego , ale smutny był to benefis ;  tea tr  był p raw ie  pusty, 
i m ałą  zap raw dę  mógł mieć zachętę  do dalszej p racy  benefieyant,  
k tó reg o  niezaprzeczone zdolności i za s ług i  powinnyby p rzec ież  zna- 
chodzić życzliwsze uznanie u publiczności. należy  sie zapomi­
nać, że a r ty s ta  nie żyje sławą ty lko ,  chociażby s ję Zw a ł naw et 
Talm ą lub G a rn k ie m ,  lecz po trzebu je  jak każdy  z n as chleba po­
wszedniego, k tó ry  nie w yras ta  z oklasków i p o ch w a ł  dziennikarskich .

Na ten  w ieczór  w ybra ł  benefieyant g ry w a n y  ju ż  u nas przed 
laty, a ze s ław nej powieści pani B e e c h e r  S tove p rze ro b io n y  d ram a t:  
„C hata  wuja T o m a s z a 14, i zdaje nam s '?? że w łaśn ie  ten  w ybór  p o ­
winien był śc iągnąć nierównie licznie,i®*? pub liczność .  W szakże tak 
rzadko  spotykam y się dziś na scenie % czem ś poważniejszem i 
wznioślejszem , coby mogło podnieść ducha  i u sz lachetn ić  serce, że 
zapraw dę go tow iśm y zapomnąc, iż j e s t  coś w yższego  na świecie 
nad śp iew  B achan tek  i koziołki a r lek ina ,  \  k tó ż b y  mógł zap rze ­
czyć w zn ios łe j  piękności temu ob razow i,  k tó ry  pani Beecher Stove 
z ta k ą  p raw da  i m is lrzowstwem sk reś l i ła  , i k tórym świat cały 
w swoim czasie ta k  wielce się z a c h w y c a ł?

P rzedstaw ienie było w ogóle d o b r e  i piekne, ale z  s z c z e g ó l n ą  
przyjemnością podnosimy grę obojga państwa Szym ańskich  (G eorg



m §
i  E liza ), którym  też szczup łe wprawdzie, ale szczerze życzliw e  
grono publiczności nie skąpiło dowodow uznania za każdą prawie 
sceną, pragnąc przynajmniej tem wynagrodzić im zaw ód m atery- 
alny. Inne role sz ły  dość gładko, prócz pana N ow akow skiego  (H ar­
r is )  który zanadto potrzebow ał pom ocy suflera, i pana Huberta  
(S h e lb y ), który zbyt lekko pozbywał się walki z sumieniem, w y-  
rzucającem  mu nieludzki postępek. Pan K ró liko w sk i  (T o m a sz), pani 
H ubertowa  (C h lo e) i p. L in ko w sk i  (H alej) pojęli dobrze sw oje  
role, a panu D oroszyńskieniu  i panu Dębickiemu  zrobiliśm y uwagę, 
że  mniej arlekinady byłoby nie zaszkodziło .

Spostrzeżenia meteorologiczne we Lwowie.
Dnia 2 8 . i  2 9 . kw ietnia 1 8 6 6 .

Pora

B aro m e tr  
w  m ie rze  

parys. spro­
wadzony do 
0" Reaum.

Stopień
ciepła

według
Reauro.

S tan  po­
wie trza  
wilgo­
tnego

K ierunek  i siła 

w ia tru

Stan

atmosfery

7. god. z ra n a  
2 g.od. po poł. 
10.god.wiecz.

32,709
324.28
32.1.35

-H 3.3 
-+- 13 3
-w 8.6

63.9 
51 3
69.9

południowy sł. 
p.iłud.-zach. v 
południowy „

pochmurno

pogoda

7. god. zrana 
2. god.po poł. 
lO.god.wiecz.

322 28 
323.<>9 
322.76

-ł- 12.8 
-t- 18.0 
■+■ 12.6

66 3 
54.4 
68.2

zachodni mi.
« r 

połod.-zacli.  v

pochmurno
V

n

Przyjechali do Lwowa.
Dnia 28 kwietnia.

Hotel George : P P .  Augustynowicz Sew., z Szeptyc. — Dylewski M„ z R o ­
lowa. — G uszkousk i  Kaj.,  z Nowegomiasta. — Kumarnicki Boi., z Sasowa.

Hotel europejski :  Rakowski Jan, z Berezowic  wielkich. — W asilew ski 
Tad.,  z Sienkowa.

Hotel a n g ie l sk i : S teche r  Jan, z Torynki.
Hotel K rakow sk i:  Hr. Ł oś  August,  z B ortkow a .  — Tenczyńsk i  Tad.,  

z Kobylan.
Pod ty g ry sa :  Czajko, c. r .  jenerał-m ajor,  z W arszaw y .

Dnia 29. kwietnia.
Hotel G eorge:  PP .  Hr. K ras ick i  Ed.,  z  L iska.  — Mniszek Bolesław, 

z Ostrowa.

Pod koleją że lazną :  Nahorniak K., e. k. kap., z Sambora
Pod białego kon ia :  Zbrożek Kaz., z W ierzhiąża.

Wyjechali ze Lwowa.
Dnia 28. kwietnia.

P P . : Sze rs te t  Roman, na Wołyń. — Zagórski Miecz., do Podburza.  — 
Steinkiihl Ma., c k. porucz.,  do Sambora.

Dnia 29. kwietnia.
PP. : Ks, Sanguszko W ład.,  do Tarnowa. — l ir .  Badeni Wład., do S u -  

chorowa. — Hr.  Koziebrodzki Jan, do Micbalówki. — Hr. Piniński Leon.,  do Grzy-  
małowa. — Alexandrowicz Leon.,  do Prus .  — Bocheński Al., do Otyniowic. — 
Dolański Fel.,  do Grcinbowa — Grocholski Kaz. .  do Rożysk. — Horodyski O., 
do Tarnopola.  — Cr.oasse Lud.,  do Koszelowa. — Korosleiiski W ład.,  do Pu-  
kienic. — Ł uck i  Ad., do Sarn .  — Rosnowski Fr . ,  do Tartakow a. — S w ie -  
rzaw ski  Alex., do Szczepia tyna. — Skrzy ński Ig., do Strzyżowa. — W ężyk L.. 
do Paszkowa. — Czajko, c. k. jene rał-m ajor ,  do Husiatyna.

a r s  L w o w s k i .

Dnia 28 kwietnia.

Dokat h o l e n d e r s k i .......................
Dukat c e s a r s k i ............................- •
Pólimperyał zt. rosyjski . . . .  
Rubel s reb rny  rosyjski . . •

„ papierowy r o s y j s k i ........................
T a la r  o r u s k i ...............................................
Polski kurant  i pięciozłotówka . . . 
Galicyj. listy zas tawne w. a. zs 100 zł 

., ,. >, :■•••■ k. '/.■• 190 z-1. |
Galicyjskie obligacj e indemnizacyjne > 
b%  Pożyczka na rodsw -  . - . 1
A kcyega l .  kol. żelez. Karola Ludwika •

wal. austr.

b;
kupo

z
::ów

gotówi towai
zł. c. d. i c

aai:-na» icr.-:- '-PŁm
5 (!3 5 08
5 07 & 12
8 70 8 85
1 63 ! 66
1 30 1 32
i 57 1 60

59 62 60 37
62 62 63 37
59 92 60 ! 75
5 ) 55 6(1 | 33

134 67 134 1 67

^ rafow an y kurs w ied eń sk i.
Dnia 28. kwietnia.

5 % Metaliki , „ . . .
5% pożyczka narodowa 
Losy z 1880 roku .
Akcye banku wiedeńskiego 

„ „ kredytowego
Londyn, 10 funtów KzterUngów 
Sreb ro  . . . .
Dukat ppjsdyóczy

6 V, k:-

56 25
5 ) 70
72 50

669 —

126 —

'.05 75
105 . —

5 1 to

Rurs giełdy wiedeńskiej.
Dnia 27. kwietnia

S .  FSStig  p u b l i c z n y .  (Zn 100 zł.)
A. P a ń s t w a .  pień- towar 

W a u s t r .  wal.  po 5%  . . 53 25
„ „ bez  kuponów

zw ro tny  po '  % . . . .  90 .30 
Z pożyczki  Aarod. z proc. 

od s tycznia  do lin ca po 5%  60.10 
o:l kwiet.  do pażd. po 5% 60 ,— 

1'osyczka w s r . b r z e  z 1864 
roku zwrotne w 35 latach 64.—

Z r .  1851 s e r  1 .  po {>% — .—
Me;aliki po 5 % ................... 57,—
Metaliki z proc.  od maja do 

lis topada po 5% 
po 4 % %  . . .
„ 4%  - . .
„ 3%  . . . .
,. 2 % %  • •
„ 1 %  . . . .

7.

dttC. 
d t t f . 
d t tr .
dt io.
d t 'o .

. 57.25 

. 50.25 
. 44 60 
. 33 25 
. 2 8 —  
, 11-10

P r z e z ,  do wył.
c r ł e  losy . . . 

P r z e z ,  do wyl. z ;
pięta część  losów 

P rz e z ,  do wyl. z r .  
P rz e z ,  do wyl. z r.

po . OOzł. . . . 
P r z e z .  < o wyl

53.50 

99 60

65.25 
60,20

64.50

67.25

57.50 
50 50 
45 .— 
33.76 
3 0 —  
11.30

r.  1839

>839
129.— 130—

1854
lfif.n

r. 5860
no ICO zł.

1864 (z pre- 
z lr .  .

Pożyczka z r.
mią) po i 00 

i en ty  Como po 42 lir .  aust .

W ylos .  n b l . d a w n , ł p o p %  
długu państ.  .

128 — 
71 —

73.30

81 .—

62.80
15.60

4 !/ z %49.75

8 1
44 —

% 3 9 -
Przez.  do los. obi. j 

dnw. dłngu państ.  i 
proc.  w k ia ju j

uito. z procent.
gran icą  .

1! K r  a j ó w 
Niższej Austry i  
^ y ż . A u s t .  
Sa lcburg  _ 
Czech . , 
K oraw ii  . 
R zląska . 
Ktyryi • • 
Tyro ln  •

2 % % — .— 
2%
i s / 0/ _A /o 
5%  — .—
4 ( 4 % -  —  
4%  —

k o r c o n y c h .  
77.50 

. 7 5 —  
7 5 —  
83 -  
76 —  
87—  
62 —  
95 —

129 —
71.50

73.50

81.50

6 3__
16 — 
6 3 —
50.25 
39 50
44.25

5 3 —
4 8 —
42—
38—

79.50
8 0 —
8 0 . - #
8 4 —
77__
88—  
8 4 —  
98 —

pien. towar.
.K ar . ,  Krainy i W yb. 82 .— 86 —
| W ę g i e r ................... 60 75 61.75
I Banatu Tem. 59 — 6 0 —

/K r o a e y i  i S ławonii  6 2 __ 64—— to5  O tD ] G a l i c y i ................... fO — 61 -
O Pe S 1 Siedmiogrodu . . 56— 57.50

'B u k o w in a  . . . . £8.50 £9 50
Z klauzula  wylos. w r .  1867 58.— 58.60
Bannt T em esz ....................... 57 25 57.76
Lomb. w^en. poż. z r .  1850 ------- ——

Dług Tyrolu  (

Dług Salchurga<; „ 
i a

Dług Krainy f „
Ił

G a l .d ł .z w r .z r . lg 6 6 „
2 . S tan  o b l ig

Po 3%  za  100 
2VS% n 100 
81/* *  •  100 
2% „ 100 
1 % %  .  100

po 6!
.  41

3Va% —
:-■% —  —
«V*% — - •  
2 % —  — ,
i % %  —

i %  — ----------- ■■
_  d o m e s ty k a ln ,
zł. . . . £2.50 23.50 
« . . .  18—  19—  
« . . .  16.50 18.59
................14—  16__
« . . .  12.60 14.50

(Za sztukę.) 
B anku  narodowego . . . 678.— 680—  
Insi.  k red .  dla handlu po

200 zł.  w. a ......................  128-40 128.60
N iż .-au s tr .  tow. eskomt.

po 500 z ł ..............................  540—  545—
Banku anglo-austryackiego 

na 200 z łr .  (20 ft. s te r . )  
z wpła tą  30% . . . .  6 1 — 62.—

Półn .ko l.po  1000 zł.  m. k. 1345— 1360.__
Tow. kulei  żel.  p aństw a  po 

200 zł, m. k. czyli 500 fr. 148.40 145.60 
Fołud. kolei państ . ,  lomb. 

wen. i cen tra l . -w łosk ie j  
kolei żel. po 200 zł. w. a. 
czyli 500 fr .  z wpłata
1 8 0 z ł .................................... i 1 5 5 . _  i s 6  

Kol. Ces, E lżbie ty  poSOO zł.
mon. konw............................  106.60 107.60

Kol. Kar .  Lud .  po 200zł.
mon. konw............................  137.50 138 

Lwow sko-czern iow . kolej 
po 200 zł. w . a. w s reb rze  
(20 f. s.) z w pła tą  65%  . 67—  59—

Uprzy wił. czeska  kolej z a ­
chodnia po 200 zł. w. a. 125.  126—

P c ł n d . - p ó łn . - n i e m .  kolei
kom. po 200 zł.  m. k. . 91   92.—

Kolei Cisy po SCOał.m.k. 
po 140 zł. ( 7 0 % )  wpłaty  147—  147—  

Kol. P reszb .  T yrn .  I. emis. 
no 200 zł. m. k ................................ ....—

dtto II. emis. po SOGzł.m.k. — . —
Kolej B ustehradzka  pc
500 zł. m. k ..................  610.— 623.—

Kolej Auszig.  - Cień., po 
200 zł m. k. . . . . .  239. -  240—  

Koi. Bern.  Ross. z p ie rw ­
szeństwem po 291) zł. 
mon. konw. . . . . .  — — .—

Kol. G r a c . i  Tow. 
górn. po 200 zł. \*. a. . 115.— 120

Austr .  towarz. żegl. par.
po 600 zł. m. k. . . . 426.— 428....

Lloyda w Tryescie  po
500 zł. m. k ....................  — .— 135.—

Tow. młyna par. w Wied.
po SOOzi.w. a ................. — .•— 330—

Poważ. austr .  Tow. gaz. 
po 200 zł. w. ;t. . . . — 235.—

Mostu łańc. w Reszcie po 
500 zł. m. b ...................... 330—

14, L i s t y  z a s t a w n e .
(za  100 z ł. )

( 61et.zr .  1857po5%  — — —
naród 1 1 0 ie t  ” *857po6% 104.50 106—  

. ‘ i  przeznaczone  do 
w lr i ,M l o s .  po 5%  . . 83,80 84 —

Banku ( n a  12 m. 5%  . —__ —.—
naród. < p rzezn .  do loso-
w w . a. ( w an ia  po 5% . . 79.? 6 89.—
Gal. Tow. kred. w w. a.
po 4 % .................... — , -  60.—

W ęgier .  Towar,  ziemskie 
po 6 % ................................. 71 .— 72.—

5 ,  O b l i g a e y c  z  p r a w e m  
p i e r w s z e ń s t w a .

Kolej Elżbiety, po 5%  za
100 zł. m. k .............— — 94 —
detto detto w sreh .  upr 
za 100 zł. w. a. . . . 76-— 78 .—

z r.  1862 za 100 zł.
wal. au s t .............................

Tuw. austr .  kol. państwa
po 500 f r ............................

Kol. Lomb. wen. po 500 fr.  —.—
Kol. półn. po 100 zł. m. k. 62.- 84 .—
Kol. półn. po 100 zł. w. a. 77.— 78.—
Kol. Glogn. po 100 zł.  m. k. — .— 72 —
Uprzyw. czeska  kol.  zaeh. 
po 300 zł. w-, a. (w s r e ­
b rz e )  za 100 z ł ...................  77.50 78.60

Połnd. półn. kolej kom. po
5%  za 100 z ł .............-  —  72 —

Kolej gal.  Karola Ludwika 
p o 3 0 0 zł. w .a .  (w srebrze) 
po 5%  za 100 zł. . . .

piesi, towar.
Tow. żeg. pa r .  na Dua.

za 100 zł. m. K...................... 7 8 . —
Lloyda za 11X) zł. . . gg .—

81 —  
87,50

(za

— 6 8 . -

104.50 105.— 
——  9d—

O. L osy ,
Inst. kred.  dla handlu p.;

100 zł.  w. a. , . . 191 —
Tow. żeg. nar. na Dun. ;;

100 zł. m. k. . . . _____
Poż. T ry e .p o  KiO zł. m. k. — .— 

« „ po 50 zł. ni, k. —
Pożycz, miasta Budy po

4o zł. w. a ...........................
Es terhazego po 40 zł. m. k. .___
Sa!ma „ 40 „ „ — .—
Paliiego „ 40 ,, „ __,__
Clarego „ 40 ., „ — —
St. Genois v 40 „ „ — .__
W in d isch g ra tza  20 zł. „  ,_
W aldste ins  i’.!l „ ____
Keglevicha 10 ,, ___
Fundacya szpit. A rcyksię-  

cia R u d o l f a ............................ 10.59

W e k s l e .
(Na 3 miesiące.)

Amsterdam za lO O zl .  h o l . _____
Augsburg za 100 zł. w. p. n. 88 50
Berlin za 100 tal..........................
W rocław  za 100 tal.  . .  . —
Frankfu rt  za 100 zł. w. p .-n. 88.75
Gemm za 100 lir .  pieni. . — .__
Hamburg za lo O ń l .B .  . . 78.25
Liosl;  za  100 teł ........................ ._
L iw urna  za 190 lir .  toak.  .-
Londyn za 10 ft. szt. , , 104,90
Lugtiun za 100 Sr. . , .  | ____
Medyolan za 100 lir v, 1  .____
Marsylia za 100 fr. . . .  41 90 
Paryż  za 100 fr. . . . 41 90
P ra g a  za ICO zł. w. a .  . _____
T ryea t  za 100 zł. w. a. , __ ,__
W en ec ja  za  lOOzł. w a, .  .___

(31 dni po okazani,: ,)

B ukareszt  za  100 piart .  woł. — .— 
Konstantynopol 7,a 10?. piast.  tu i .

E iurs z ło ta .

z tuke.)  

1 2  —

' .6 —
1;>8 —  

47. —

—-— 22 —

25 —  
21 —  
2 1 -  
21.— 
15.— 
17 50 
13—

11 —

88 76

83 - •  

78 50

1(:5 50

41 9»
42 Ą

Dukaty ces. men. . 
dtto. pełnej wagi 

Korona . . . .  . 
20frankówka . . 
Rosyjski imperyał . 
T a la r  związkowy . 
S reb ro  ...................

5.03
5.(13

6 ()6
ó.oB

8 45 8.41
8 65 8.7«
1.55 \ Ą e,
ui4 25 ma ■

O dpow iedz ia lny  R e d ak to r  Ad®ŁiF I Ł u d y ń s k l .

83— |K ura  korony w c .  k. kasach 13sł. 60 6

Z  c. k. galic. drukarn i rządow e j .
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W e  L w o w ie^
X ces. król, drukarnią rządowej.





O d  d łu ższego  czasu w pismach ulotnych i w dziennikach pojawiające się  
zapalczyw e zaczepk i czynności opodatkowania gruntów w edług-sta łego  katastru, 
nie m ogły nie w yw ołać w  kraju między podatkującymi obawy, ż e  zaprowa­
dzenie tej nowej podstawy opodatkowania sprowadzi p rzec ią żen ie  ziemi, s z c z e ­
g ó ln ie ,  że  we w szystk ich  pismach przedstawiano istotę rzeczy, — chociaż może  
nie r o z m y ś ln ie —-o d m ien n ie ,  i to w taki sp o só b ,  że gdyby się miała potwier­
d z ić ,  byłaby w istocie zdolną wywołać uzasadnioną wątpliwość w użyteczność  
elaboratu dotychczas zdzia łanego.

W  obec tych zajść nieodzownym je s t  obowiązkiem w ładzy administracyj­
nej, uwiadomić kraj i podatkujących otwarcie i bez  zastrzeżeń  o wszystkich  
dotychczasow ych  czynnościach  w celu zdziałania katastru g ru n tow ego , aby umo­
żliw ić wszystkim udział w tym biorącym wyrobienie w łasnego zdania w  tym 
przedm iocie. Kierowano się przy tern przekonaniem, że  jest to najodpowiedniej­
szą  d ro g ą ,  by usunąć owe o b aw y, które konieczn ie powstać musiały z myl­
nego i przewrotnego przedstawienia rzeczy  w pismach wzmiankowanych.

N ie  zapoznaje się w c a l e , że  trzeba będzie operata dotychczas zdziałane  
ponownie sprawdzać i po c z ę ś c i  sprostowywać. W  tym więc celu będzie poje­
dynczym  posiadaczom z i e m i ,  równic też i gminou^ jako takiem , dozwolonoin  
w nosić  reklam acye, i nakazanem, udzielać im pojedyncze szacunkow e ocenienia.

W  niniejszym rozbiorze przedstawiono w krótkości i teraźniejsze prowi- 
zoryum podatku gruntowego, i wykonywująey się stały kataster podatku grun­
to w e g o .  a w końcu wspomniano o owych zażaleniach, do których przeciw nicy  
katastru najw iększą  w a g ę  przywiązują. Oby następny wykład doznał n ieuprze-  
dzonego ocenienia  i naprowadził do poznania , że  zamierzona zmiana podstaw  
opodatkowania ziemi przez zaprowadzenie stałego katastru dla pomyślności 
kraju n aglącą  jest potrzebą.

Lw ów  dnia 2 6 .  Marca 1 8 6 6 .





W s t ę p .

Zapoznanie się z istniejącą ustawą opodatkowania ziemi rozstrzygającą ma ważność 
przy osądzeniu kwestyi,  czy zmiana tejże nastąpić powinna lub nie. Z tej przyczyny i dla 
inszych ważnych wnioskowań , z dokładnej wiadomości wszystkiego, co is tn ie je , w ogól­
ności wywieść się da jących , poprzedzi tu  w krótkości historyczny rozwój podatku grunto­
wego w Galicyi rozbiór czynności stałego katastru.

W e dwa lata po przejściu Galicyi w roku 1772. pod rządy austryackie przystąpiono Prowizorya 
do dochodzenia przychodów zwierzchności i zażądano w tym celu od dominiów fasyj, za- podatku 
wierająeycli albo wartość pańszczyzny i danin urbaryalnycli, wraz z wszelkimi czynszami i Srun*owegO. 
pobocznymi dochodami, albo też wartość zbiorów in natura i danin urbaryalnych (z wyłą­
czeniem pańszczyzny), -wraz z resztą czynszów i dochodów ubocznych.

Od obliczonej w ten sposób wartości pieniężnej, wymierzono potem, po odtrąceniu
5 ,  10 i 20%  dozwolonych kosztów, 12% jako podatek d o m i n i k a l n y .  Lasy, pastwiska
i ogrody były podtenezas zupełnie nieopodatkowane.

W  celu opodatkowania p o d d a ń c z y c h  posiadłości gruntowych obliczono w roku
1773. przy sposobności pierwszego spisu wojskowego wysiew i sianokosy na gruntach pod­
dańczych, albo wedle podania poddanych, albo wedle ocenienia na oko przez członków 
komisyj. Orne pola, po odtrąceniu trzeciej części wysiewu na karb odłogu , opodatko­
wano po 20 kr. od każdego korca rzeczywistego wysiewu, w skutek czego podatek rusty­
kalny na 13 ‘/3 kr. od każdego korca możliwego wysiewu wypadał. Od każdego wozu
siana miał się podatek po 3 kr. opłacać.

W  roku 1777. podzielono orne pola na dobre ,  mierne i złe. Przy dobrych grun­
tach nie zmieniono stopy podatkowej , przy średnich zaś, t. j .  tam, gdzie robocizna ciągła
na 5 kr. zeznaną b y ła , V5 część, a przy gruntach z ły ch , gdzie robociznę na 4 kr. ze­
znano , 2/ s części od wysiewu stosunkowo od podatku potracono.

W e d łu g  tego wypada podatek od 1 korca wysiewu :
a) na grunta d o b r e  — złr. 1 3 ' /8 'lr<
b )  na grunta mierne  — „ 1 0 3/ft »
c) na grunta z ł e  — „ 8 „

Oprócz tych dwóch wzmiankowanych rodzajów podatku gruntowego istniał jeszcze
podatek łanowy sołtysów za nadane im grunta.

Odpowiednio postanowieniom najwyższych patentów z dnia 12. Kwietnia 1785. i 10.
Lutego 1789. zaprowadzono od roku 1790. zacząwszy system Józefiński opodatkowania 
gruntowego. Podług tego wypadał podatek gruntowy od 100 złr. zeznanego i sprawdzo­
nego dochodu g runtow ego:

a) z roli i ugorowych pól p o ............................................  . . .  7 złr. 5 kr.
b )  z ł ą k ,  ogrodów i stawów p o ................................................................. 12 „ 5 „
c)  z pastwisk, krzaków i lasów p o ........................................................... 14 „ 10 „

Przytem Jego Ces. Mość wryraźnie na to wskazywał, że ogółem podatek gruntowy
w stosunku do prowincyi niemieckich o trzecia część m nie j , a zatem w stosunku ja k  8 złr.
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1 6 %  k r . :  i 2 złr. 13 ‘/^ kr. w tym celu ustanowiono, aby rolnictwo i przemysł tem łatwiej 
wzrastać mogły.

Jednakowoż wkrótce po zejściu z tego świata w dniu 20. Lutego 1790. Jego  Ces. 
Mości Józefa 11., a mianowicie już od 1. Maja 1790. uzyskano usunięcie tego systemu, a 
wprowadzenie napowrót dawnego sposobu opodatkowania ziemi, podług k tó rego ,  jak  już 
powiedziano, dworskie lasy, łaki i ogrody od podatku zupełnie były uwolnione.

Z uwzględnieniem zaszłej zmiany waluty, pobierano podate.. w asygnataeli antycy­
pacyjnych : w roku (811 . w potrójnej ilości, od 16. Marca 1811. do 31. Października 
1816. tylko w dwójnasób, w roku 1818. w czwórnasób podwojonej stopy podatkowej, a 
w roku 1819. i 1820. w 10% całego dochodu czystego.

Cesarskim patentem z dnia S. Lutego 1819. zaprowadzono w kraju nowe prowizo­
ryum w opodatkowaniu gruntów, a w celu przeprowadzenia tego najwyższego patentu wy­
dano rozporządzeniem z dnia 1. Maja 1819. r. dla zwierzchności obwodów podatkowych 
właściwą instpukcyę. Według- treści tej instrukcji miały być g runta ,  które w stosunku do 
dochodzeń józefińskich według wewnętrznej swej. wydatności mniejszy pożytek przynosił)', 
podług  tego mniejszego pożytku, te z a ś , z których pożytek przejęciem w lepszy rodzaj 
uprawy się powiększył, według teJ-O większego pożytku oszacowane, i w ton sposób opo­
datkowane. W  ręku dominiów, będących oraz właścicielami większych posiadłości prze­
kształciło sic przyprowadzenie tego rozporządzenia w praktyce zupełnie przeciw zamiarom 
instrukcji z tego powodu ,%>onieważ robiono najćiąściej jak  najobszerniejszy użytek z do­
zwolonego zniżenia, nieuwzgledniajac oraz odpowiednio ulepszeń. Temu postępywanin także 
przypisać należy, że surowy przychód pieniężny według prowizoryum, pomimo znacznego 
postępu w rolnictwie , znacznie niżej wypada** niż według- Józefinum, i że wady tegoż przez 
prowizoryum jeszcze się powiększyły. Z badań wr tym celu przedsięwziętych okazało s ię ,  
że w prowizoryum nictylko n i l  rozróżniano miedzy gruntami szczególnej i średniej wydat­
ności , ale ostatnie w wielu razach wyżej niż tamte opodatkowano. I tak naprzykład 
w obwodzie rzeszowskim w niektórych aminach wypada w przecięciu na 10 morgów ornego 
pola podatku gruntowego:

a )  z g ru n tó w  n a j g o r s z e j  w yda tnośc i
b )  „ „ ś r  c d n i  e j  „
c )  „ „ n a j  l e p s z  e j  „

w e d ł u g

Józetinum prowizo­
ryum

złr. [ kr. złr. kr.

5 5
7 7 5 2
7 9 % 5 1 5 %

W edług  tego , jak już nadmieniono, grunta najlepsze niżej są opodatkowane, niż naj­
gorsze. Należy się spodziewać, że ten przykład powinienby wystarczyć do udowodnienia 
niemożliwości dalszego zatrzymania prowizoryum.

Dalszą czynnością prowizoryum było obliczenie w pieniądzach przychodu in natura 
według józefińskich cen ziemiopłodów z roku 1785.

Na tej podstawie nałożono podatek gruntowy od 100 złr. obliczonego pieniężnego 
przychodu surowego w następujących stopniach:
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z roli z bąk z pastwisk 
i lasów

od dziesięciu księżych 
i dominikalnych przy­
chodów urbaryalnycb

złr. kr. złr. kr. złr. kr. złr. j kr.
w m o n e c i e  k o n w e n j n e j

od roku 1821. do 1823 ................. 10 23 17 17 V2 20 30 |  12 3
1820. „ 1833, z dodat. 8 33 14 1 IV2 17 0 4 \  kr. dod.

„ „ 1830. de 1841. bez do­
datku .......................................... 7 48 V, 12 38 13 ' h %

w roku 1840. i 1841. . . . . 9 18
„ ,, 1842. do 1847. z grun­

tów dominikalnych i wolnych . 9 41 % 13 30 19 22 ~ , 9 10
od roku 1842. do 1847. z grun­

tów ru s ty k a ln y ch ......................... 0 40 V, 11 13 13 32V4 *
w roku 1848. od gruntów rusty­

kalnych .......................................... 8 7 13 a * 3/* 16 14 *
od 13. Maja 1848. od wszystkich

gruntów bez różnicy . . . . . 9 41 V* 13 30 19 *2 2 7 ~ 4 .
od roku 1830. wraz z dodatkiem

trzeciej c z ę ś c i ............................. 12 . 0 o 3/. > * 23 30 *

od drugiego półrocza 1 839. zacząwszy podwyższono podatek gruntowy o szóstą część, a 
od roku 1803. znowu o szósta część nalcżytości z roku 1839. tak, że w roku 1864. i 
t SOd. wynosił: [ 10 | S :l/ 4| 30 | 2 3 ,,!/ 4j 32 j 1 7 a j  J

Z dat przytoczonych, a mianowicie z okoliczności, ze nalcżytość podatkowa rozkłada 
się na grunta na podstawie jeszcze przed 80 latami błędnie obliczonego surowego przy­
chodu pieniężnego, przezco właściwie tylko natężoną pracę i zwiększoną pilność się opo­
datkowuje ; potem że od dawna uskutecznione ulepszenia przy opodatkowaniu się nieu-
względniąją, że nie rozróżnia sic należycie między gruntami dobrymi i złymi, i te często
wyżej są opodatkowane niż tamte, że przy braku maj) uwidocznienie przedmiotu podatko­
wego jest bardzo utrudnionem, a w wielu wypadkach zupełnie niemożliwem, i żc nakoniec 
w całym kraju więcej niż 83 mil kwadratowych uprawnej powierzchni, między temi 26-5 
mil kwadratowych ornego pola od 43 lat podatkowi nieszłusznie zuptłnie nic są podcią­
gnięte, wypływa :

1. że ze strony Rządu zawsze przestrzegano nadzwyczajną oględność przy ustano­
wieniu podatku gruntowego i postulatu krajowego w Galicyi, ponieważ ten kraj stosunkowo 
znacznie mniej od innych prowincyj gruntowego podatku opłacał, a zatem do wspólnych 
ciężarów stosunkowo mniej uiszczał; gdyż podatek gruntowy wraz z dodatkiem trzeciej 
części wynosi z kraju całego z powierzchnią uprawną 1310 kwa­
dratowych mil ty lk o ..................................................................................................... 3 ,707 .384  z lr . ,

gdy Czechy, z powierzchnią tylko 8 6 9 7 10 mil kwadratowych
wynoszącą, już w roku 1861 .......................................................................................  11 ,244.000 z l r . ,

a Morawa, z powierzchnią 3 7 2 5/ j 0 mil kwadratowych, również
w roku 1801    4 ,282 .480  złr.
gruntowego podatku uiszczały, a przecież Czechy i Morawa nie są w stanie wydać psze­
nicę co do jakości i wagi pszenicy podolskiej wyrównać mogącą.

Niech wolno będzie nawiasowo tutaj wskazać, jako dalszy dowód najmożliwszego 
uwzględnienia szczególnych stosunków krajowych, że podług bilansu c. k. Izby obrachun­
kowej we Lwowie z miesiąca Października 1803. roku pretensya Skarbu do funduszu inde- 
mnizacyjnego dla samej wschodniej Galicyi już 17 ,717 .896  złr. 19 kr. wynosi.

2. że teraźniejszy wadliwy system gruntowego podatku nie stoi na wysokości tej 
naukowej doskonałości, któraby była zdolną postępowi na polu umiejętności finansowych i



8

Stały
Kataste r .

oświaty ogółem, a zatem już uzasadnionem wymaganiom prawa odpowiedzieć, gdyż zamiast 
czystej renty gruntowej tylko przychód surowy z ziemi służy za podstawę opodatkowania, 
a obliczenie tego przychodu nadzwyczaj powierzchownie, mylnie i niejednakowo przedsię- 
wzietem było, dla tego z istotnyift stanem rzeczy się nie zgadza ; następnie żc wielka część 
posiadaczy ziemskich z jednej strony grunta opodatkowuje, których wcale nie posiada, 
albo k tó re  wcale nie istnieją, jak  to mianowicie u posiadaczy gruntów w sanockim, stryj- 
skim, stanisławowskim i kołomyjskim obwodzie sie dzieje, gdy znowu z drugiej strony, jak  
wzmiankowano, powierzchnia uprawna więcej niż 83 mil kwadratowych wynosząca, zupełnie 
wolną od podatku pozostaje. I tak naprzykład należą do dóbr Skomorochy stare, Bołszowce, 
Herbutów, Bouszów, Słobudka i Hanowce 988 morgów, które od lat więcej niż 44  nie­
słusznie od podatku są wyłączone. Z tego ale wypływa da le j :

3. że prowadzenie ewidencyi co do przedmiotu podatkowego po największej części 
wcale jes t niemożliwe, zwłaszcza że przekonanie się o tożsamości opodatkowanej powierz­
chni dla braku map bardzo często je s t  niemożliwe, a zawsze nadzwyczaj utrudnione, 

skutek czego wiele skarg, może i sprawiedliwych, przy najlepszych chęciach uwzględ­
nić nie można.

Powody te przemawiają, jak  spodziewać się należy, dość przekonywująco, że usunięcie jak 
najprędsze istniejącej mylnej podstawy opodatkowania ziemi jest  naglącą konieczno­
ścią, pomimo że za zatrzymaniem tej podstawy, z priyczyn łatwych do pojęcia, głosy się 
podnoszą.

Jeszcze zachodzi jedna okoliczność nie mogąca być pominiętą, a tą je s t  zbadanie 
wysokości krajowej kwoty podatku gruntowego na r. 1824. odnośnie do stosunków z czasu 
onego; — zbadanie bardzo ważne i zajmujące.

Podatkiem gruntowym zmusza się właściciela ziemi, by się części renty swojej ze 
ziemi pozbył. W  właściwem znaczeniu słowa jes t zatem podatek gruntowy większy lub 
mniejszy odpowiednio temu, czy większą lub mniejszą część czystego dochodu z ziemi 
uzyskanego nań się obraca. Praktycznie wziąwszy znaczyłoby to, że podatek gruntowy od 
10 złr. przy cenie przeciętnej żyta 1 złr. wynoszącej, jes t  tak wielki, jak podatek grun­
towy od 20 złr. przy cenie żyta 2 złr. Przy tern porównaniu żyto z tej przyczyny za pod­
stawę wzięto, ponieważ żyto jako najważniejszy produkt rolnictwa do wyżywienia ludzi 
uważać należy', i na oznaczenie wysokości płacy dziennej pewniejszy i trwalszy wpływ niż 
pieniądze wywiera. Z uwzględnieniem tych zasad porówna się tu bliżej wysokość krajowej kwoty 
podatku gruntowego, i stosunkową wysokość je j między rokiem 1824. i 1857. Do poró­
wnania używa się r. 1 8 5 7 . ,  ponieważ z tego roku ostatnie statystyczne zestawienia istnieją..—  
Cena żyta z roku 1824. do ceny z roku 1857. ma się jak  1 : 2 lls/ 100. — W  tym stosunku 
powinnaby się przedstawiać także wysokość krajowej kwoty gruntowego podatku, jeżeli 
czysty dochód z gruntu w obu rzeczonych latach w równy sposób ma być obciążony. 
W  roku 1824. przy cenie jednej n. a. mierzycy żyta 44 k r . ,  wynosił postulat podatku 
gruntowego w całym k r a j u ...........................................................................  2 ,9 7 6 .9 7 6 ‘/^ złr. m. k.,

w r o k u ' 1 8 5 7 . ,  gdyby był musiał mieć równa wysokość, 
byłby w ynosił ........................................................................................................  7 .9 7 8 .2 9 6 %  * * »

ponieważ przeciętna cena żyta w tym roku I złr. 58 kr. 
za n. a. mierzycę wynosiła. W  rzeczy samej zaś w roku 1857., wraz 
z wiclkiem księstwem Krakowskicm, w roku 1824. nie istnieją-
cem, nałożono podatku gruntowego tylko .  .........................................  3 ,767 .384  „ „ „
z czego się okazuje, że w tym roku kwota krajowa podatku gruntowego stosunkowo daleko 
niższą była, niż w roku 1 8 2 4 ,  i że zatem wymiar podatku uwzględniając ciągłe podno­
szenie się cen ziemiopłodów, w ogóle i teraz o wiele jest mniejszym.

Po tym wykładzie, z którego wypływałaby niezbicie nagląca potrzeba jak  naj- 
spieszniejszego uregulowania podatku gruntowego, przystępuje się do objaśnienia wyników za 
pomocą czynności stałego katastru dotychczas uzyskanych, w nadziei, że w ten sposób dadzą 
się zupełnie usunąć przez niektórych wyrzeczone obawy bezwzględnego i względnego przecią­
żenia a mianowicie, że podatek gruntowy nietylko sam przez się będzie nie do uiszczenia, 
ale że i w stosunku do innych prowincyi Auslryi ziemię nazbyt będzie obciążał.
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Stały kataster w kraju o tyle postąpił, że w wschodniej Galicyi czynność szacowania 
ukończono, i w krótkim czasie rozpoczęcia dozwolonej reklamaeyi spodziewać się należy, 
w zachodniej Galicyi zaś przeciwko już przeprowadzonemu oszacowaniu na nowo dozwolone 
reklamacye dochodzić się mają.

Przy przedstawieniu dotychczas uzyskanych wyników podciągną się obszernemu rozbio­
rowi tylko dotyczące najważniejszych rodzajów uprawy, mianowicie : ról, łąk i lasów,
ponieważ dalsze poszczególnianie za daleko by doprowadziło, a nadto podrzędne i złożone 
rodzaje uprawy w istocie do głównych rodzajów uprawy się zbliżają.

Najważniejsze czynności stałego katastru dzielą się w głównem swent ugrupowaniu 
nas tępn ie :

a )  obliczenie dochodu in natura  i oznaczenie tegoż w pieniądzach:
b )  obliczenie przedmiotów do potrącenia od p r z y c h o d u  surowego w pieniądzach, to jest, 

tak zwanego nakładu na uprawę; i
a) ostateczne obliczenie czystego przychodu katastralnego.

0  tych tedy czynnościach przy każdym pojedynczym rodzaju uprawy obszernie będzie 
się przemawiać.

W  celu uzyskania przeglądowego wyobrażenia o ważności każdego pojedynczego ro- 
dżaju uprawy przytacza się tychże p o w i e r z c h n i a .  Powierzchnia przedstawia się nastę­
pująco :

Pól o r n y c h ................................................ ■ • • 8 .(8 9 .9 8 3  morgów.
,Łak '   . . .  1 .286.646
O g r o d ó w .............................................. • • • • 190.208 „
P a s t w i s k    1 .183 .717  „
Jezior i bagien trzciną z a r o s ł y c h ................  7 .388
Lasów w y so k o p ie n n y c h    .1.110.27(5 „
Lasów n iz k o p ie n n y c h   846 .243  „
Pól ornych z drzewami owocowemi . . • • 89 „
Łąk z drzewami leśnemi   .138.431 „
Łąk z drzewami owocowemi    ^43 „
Pastwisk z drzewami leśnemi . . . .  *208.704 „
Pastwisk z drzewami owocowemi . . .  21 „
Pól ornych na odmian z ł ą k a m i   4 6 .830  „
Pól u g o r o w y c h   448 .198  „
P o g o r z e l i s k ....................................................... - 1.838 „
Budynkowej pow ierzchn i  62.823 a

a zatem ogółem . . 13 .161 .892  morgów.
Co się tyczy przychodu surowego in natura z pól o rnych , to przysłuchiwano pr/y 

oditośnern dochodzeniu i oznaczeniu zastępcę większej posiadłości i wydział w tym eełu 
w każdej gminie wybrany, a orzeczenie tychże zawsze według możności uwzględniano; mu­
siano jednakowoż przy łatwo wytłumaczyć się dającej dążności podatkujących, aby podatek 
w najniżej możliwym wymiarze opłacali, i dla uniknienia nierówności badać tem bardziej za 
pewnym środkiem rektyfikującym, ile że to i §• 91. instrukcyi oszacowania wyraźnie naka­
zuje. Otóż prawdziwego i instrukcyi odpowiedniego środka rektylikującego użyczyły badania 
dotyczące uprawy ziemiopłodów i stosunku uprawy na powierzchni wynoszącej 162.114 
morgów u 13.913 posiadaczy gruntowych.

Znaleziono bowiem :
przy dochodzeniu — a przyjęto przy oszacowaniu

wprawionych pszenicą o z i m ą ........ 9-604 morgów 8.010 morgów.
pszenicą j a r ą ...........  1.412 „ 934 „
żytem oz im em ............  39.243 „ 40.648 „
żytem jarom   047  „ 724 „
jęczmieniem   18 .888 „ 20.733 „
o w s e m ...........................32 .817  „ 37.687 „
zbożem mieszanem . . . 668 „ 1 „
p r o s e m ........................ 1 .830 „ 473 ,
płodami straerkowemi . . 8 .068  „ 3.726 „

O

Pola orne. 
Przychód su  ­

rowy.
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przy dochodzeniu —• a przyjęto przy oszacowaniu
uprawionych l i r c c z k ą   S.703 morgów 8 .796  morgów
płodami o k o p o w e m i  11.811 „ 7 .725 „
k u k u r u d z ą ....................................................... 2 .972  „ 3 .054  „
płodami o l e jn e m i ....................    2 .374  „ 290  „
k o n i c z y n a ......................................................  2 .748  „ 2 .172 „
leżących o d ł o g i e m .......................................... 23 .612  „ 27.141 „

Z tego porównania okazuje się więc, że przy oszacowaniu przyjęto odłogiem leżącą 
ziemię w większym, uprawę ziemiopłodów większej wartości — natomiast w mniejszym rozmiarze 
niż to stan istotny wykazuje, przez co tak częsty zarzut fiskalnej dążności, spodziewać sic 
należy, dostatecznie się usuwa.

Dalszym ważnym środkiem rektyfikującym jest  bilans, na teraz tylko dla wschodniej 
Galicji, między próbami zbiorów i oszacowaniem katastralnem zestawiony.

Przeciętny jdechód z jednego morga n. a. okazuje się według tegoż następująco :
podług prób zbiorów — podług oszacowania katastralnego

p rzy  ozimej p sz e n ic y . . 14 .00 n. a. m ie rzy ć 1 3.09 n. a. m ie rzyć
p j a r e j  p szen icy . . 12.71 ty 9.12 n
t* ozim em  życie  . * .. . 13 .38 r* 11.93 V)
w j a r e m  życie  . . . 12.73 y* 8.15 n
n jęczm ien iu  . . 14 .47 w 13.09 r
f* owsie . . . . . . 19.29 •9 14.52 tt
» g ro c h u . . 12 .20 3.98 n
?» p ro s ie  . . . . . . . 22 .5 8 y* 10.59 i*
Tł h r e e z e e  ................... 12.74 tt 9.39 ty
W z iem n iak ach  . . . 1 4 4 .1 8 yy 8 7 .l i fy

P o d ł u g  t e g o  b i lansu  w y p a d a  k a ta s t r a ln e  o szaco w an ie  w p o ró w n a n iu  z p ró b a m i  z b io ró w  
p rzy  w szy s tk ic h  ro d z a jac h  z iem io p ło d ó w ,  i to po częśc i  znaczn ie  n i ż e j ,  co  znowu d o b i tn y  
d o w ó d  s tanow i,  z j a k i e m  u m ia rk o w an iem  p rzy  oszacow aniu  p rz y c h o d u  in n a tu ra  p g s te p y w a n o .

Z arzu t,  że w Galieyi w ro ln ic tw ie  pew ny  p ło d o zm ian  —  g łó w n y  w a ru n ek  u m ie ję tn e j  
w ie jsk ie j  g o s p o d a r k i  —  nie i s t n i e j e ,  n ie p o tw ie rd z i ł  s ię  p rzy  d o k ł a d n y c h  d o c h o d z e n ia c h .  
N a  d o w ó d  t e g o  p os łużą  z am eld o w au ia  i o p e r a t a  w y k u p u  d z ie s ięc in  k o ś c i e l n y c h ,  w k tó r y c h  
o k re s  g o sp o d a r sk i  i p ło d o zm ian  g r u n tó w  do dz ie s ięc in y  o b o w iązan y ch  c a łk i e m  d o k ła d n ie  
j e s t  podan y .  —  liyć m oże ,  że w ła śc ic ie le  g ru n to w i ,  p o s ia d a ją c y  t a k  m ały  o b rę b  g ru n to w y ,  
że  nie w y s ta rcz a  na  u t rzym an ie  ro d z in y ,  p e w n y  p ło d o zm ian  nie z a c h o w u ją ,  i tylko tak ie  
z iem io p ło d y  up raw ia ją ,  j a k i e  im n ą jn a g le j  są p o t r z e b n e ;  —• j e d n a k o w o ż  j e s t  to rz e c z ą  p e ­
w ną ,  że t a k ie  g r u n ta  z w iększą  t rosk l iw ośc ią  i z w iększą  p i ln o śc ią  u p ra w ian e  b y w a ją ,  a 
za tem  i w ięk szy  p o ży tek  w y d a j ą ,  niż w ie lk ie  g o s p o d a r c z e  obsza ry .  —  Z t e g o  s ta n o w isk a  
z a p a t ru ją c  s i ę , p o p ie r a  s ię  n ie o g ra n ic z o n ą  p o dz ie lność  g runtów ' ze s tan o w isk a  n a ro d o w e j
ekonom ii .  —  P o ró w n a n ie  oszacow an ia  k a ta s t r a ln e g o  z d o c h o d e m  in n a tu ra  w o p e r a t a c h  w y ­
k u p u  d z ie s ięc in  p odanym  okaza ło  tak ż e ,  że  o b o s t ro n n e  wyniki n iew ie le  s ię  różnią ,  co  t e m -  
b a rd z ie j  j a k o  dalszy is to tny  dow ód  um ia rkow an ia  p rz y  oszacow aniu  k a ta s t r a ln e m  uważać  n a ­
leży, ile  że p o t r z e b a  b y ło  n ie u s ta n n e g o  w p ływ u  m in is le ry a ln e j  komisyi o sw o b o d zen ia  g r u n ­
tów  od ciężarów',  a żeb y  w y n a g ro d z e n ie ,  do  k t ó r e g o  p o s iad aczy  do  d z ie s ięc in y  obow iązan y ch  
d om in ika lnych  g ru n tó w  byli  obow iązan i,  n ie  pozbaw ić  z u p e łn ie  w a r to śc i ,  i n ie  z ak w e s ty o n o -  
w a ć  d a ls ze g o  by tu  d u ch o w ień s tw a .

N a u d o w o d n ie n ie  te g o ,  a m ianow ic ie  że o szaco w an ie  w k a ta s t rze  nic różni  się  wiele  
od  pożytku  w o p e r a t a c h  in d em n iza cy jn y c h  w y k a za n e g o ,  pom im o znanej  p o w sze ch n ie  b e z s to -  
suukowrej n izkośei  d a t  w ty eh o p e r a t a c h  p rz y ję ty c h ,  d o łą c z a  s ię  w tein m ie jscu  wynik  p r z e ­
c i ę tn e g o  ob l iczen ia  z o k r ę g ó w  p o d a tk o w y c h  l lo ro d en k i .  Glinian,  Z a ło z i e e J  Z łoczow a,  G ró d k a  
i K o m a rn a .  P o d ł u g  t e g o  wynosi p rz y c h ó d  in n a tu ra  z j e d n e g o  m o rg a  o r n e g o  p o la :

w e d łu g  oszaeow an ia  k a ta s t r a ln e g o  —  w e d ł u g  o p e r a tó w  in d em n iza cy jn y e h  
p rz y  ozimej p szen icy  . . 11 .52 m ie rzyć  1 3 . S i  m ie rzyć

„ j a r e j  p szen icy  . . .  11.51 „ —  „
„ ozimem życie  . . 11 .33 „ 11.93
„ j a r e m  życie  . . . .  —  , —  *
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według oszacowania katastralnego — według operatów indemnizaeyjnych 
przy jęczmieniu . . . 13.Ort mierzyć 12.30 mierzyć

„ o w s ie .............................. 12.44 * • 1-97 „
W  celu oznaczenia przychodu in natura w pieniądzach ułożono katastralne ceny dla 

wszystkich ziemiopłodów. W  tym względzie ceny ziemiopłodów z roku 1824 — jako 
w ogóle najtańszego w okresie lat iiOciu — stanowiły podstawę.

Katastralna cena przeciętna dla całego kraju ezterych głównych rodzajów zboża obli­
czona za jedną micrzycę n. a., a mianowicie:

pszenicy ozimej na . . .  . 1 zlr. 2.07 kr. m. k.
pszenicy jare j * . . . . — » 54.62 „
żyta ozimego » 44.52 „
żyta ja rego  » 37.65
jęczmienia „ . . . . — » 30.30 „
owsa „ . . . . — » 20.40 t

wypada ogółem niżej średniej przeciętnej ceny targowej z r. 1824, którą 
za pszenicę na . . . .  1 złr. 4 %  kr. m. k.
„ żyto * . . . .  — * n
„ jęczmień „ . . .  — „ 3 1 3A

a „ owies „ . . . .  — „ 22 „ obliczono.
Cena katastralna zgadza się prawie z cenami ziemiopłodów roku 1824. przez zwierz­

chności obwodów podatkowych w roku 1826. dla kontroli zebranemi, ponieważ na podsta­
wie tych dochodzeń cenę n. a. mierzyey pszenicy na 1 złr. 0.48 kr. m. k.

» » „ żyta » — » 41.75 „
„ „ „ jęczmienia -- „ 251.87 .,
„ „ „ owsa y> » 19.05 „

obliczono. — Otóż ta zgodność stanowi najdobitniejszy dowód tego, że ceny katastralne bardzo 
miernie ustanowiono, ponieważ dominia obznajomione dokładnie z celem swych dochodzeń, 
po największej części w swych podaniach daleko od prawdy zboczyły. Akta istniejące wy­
kazują, że energicznemu wpływowi owoezesnych starostów zaledwo się udało dominia do 
tego doprowadzić, aby podania ich od istotnego stanu przynajmniej się o wiele nie różniły. 
Dochodzenia dominiów obznajomionych ze stosunkami krajowymi nie dopuszczają wcale oba­
wy, żeby przy tych dochodzeniach mogły być pomienianc miary i wagi w kraju używane 
z niższo-austryackiemi; wypływa z t e g o  także, że wielostronne twierdzenia, jakoby przy 
oszacowaniu katastralnem ceny teraźniejsze, u n’e '• roku 1824. za podstawę służyły, są 
zupełnie nieuzasadnione.

Po obliczeniu przychodu in natura w pieniądzach idzie przedcwszystkieni o oznacze­
nie procentu potrącić się mającego na uprawę roli , zbiór i wy młot ziemiopłodów. Naj­
wyższy, wyjątkowo tylko dla Galicyi dozwolony procent na uprawę wynosi 75%  przychodu 
surowego. Gdzie przeciętny nakład na uprawę 70 i 75%  wynosi, tam rolnictwo dawno 
przestało się opłacać i tylko tam dalej się nieni zatrudniają, gdzie spieniężenie zwykłej 
pracy nie je s t  możliwe, lub gdzie zachodzi niemożność dowozu obcego zboża, eo przy cią­
głym rozwoju zakładów komunikacyjnych zaledwo liy się zdarzyć mogło. Wirtembergski 
kataster gruntowego podatku nigdy nie pozwala, by najwyższy procent na uprawę 6 2 ‘/ 2% 
surowego dochodu przekroczył.

W głównem przecięciu wynoszą koszta uprawy w całym kraju 58 .58%  ogólnego 
surowego dochodu , a mianowicie :

dla 22 klas ornego pola 35%
.  «34 V9 59 V

40%
„ 1.776 y> r> 99 « %
„ 2 .610 99 99 99 50%
„ 2.675 y> 99 99

55%
„ 3.463 99 97 99 60%
,  3 .378 » 99 99 85%
,  3.479 99 99 99 70%
a 123 V 75%

Ceny.

Nakład na 
uprawę.
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Łąki i past­
wiska.

Gdy się, uwzględni ulzki stopień rozwoju krajowego rolnictwa, to każdy nieuprzedzony 
i *e stosunkami uprawy w kraju obeznany zastosowanie tak wysokiego procentu nakładu na 
uprawę w stałym katastrze uznać musi jako czyn największego umiarkowania, i to zarówno 
samo przez s ię ,  jakoteż w porównaniu z są.siednieini krajami: Morawą i Niższa Auslrva. gdzie 
rolnictwo wielkiego nakładu w czasie i siłach wymaga.

Przeciętny procent dozwolonego potrącenia od dochodu surowego w pieniądzach na 
pokrycie nakładu na uprawę wynosi bowiem podług stałego katastru w Morawie . 46%

a w niższej Austryi  .......................... ...................................................  ..................... 49 ' /„%
Ten objaw nadzwyczaj wysokiego procentu potrącenia w Galicyi da się tylko obja­

śnić wpływem wielu w przeciągu katastralnego oszacowania dla kraju wyjątkowo dozwolo­
nych ustępstw niepośledni® wywartym ; tu należą naprzykład: przyjęcie podwójnych dni 
świątecznych, krótszych dni zimowych, względna mniejsza użyteczność zwierząt pociągowych, 
wydatki na utrzymanie zabudowań gospodarczych, wydatek na sprawienie narzędzi rolni­
czych, nabieranie i zrzucanie nawozu. To są ustępstwa, innem prowincyoin przedtem ka­
tastrowi podciągniętym nie przyznane. Wysokość procentu potrącenia od dochodu surowego 
w pieniądzach zbija sama przez się wielostronne bezzasadne twierdzenia, że tabeli- do obli­
czenia nakładu na uprawę, naprzód już w biurze ustanowiono.

Wysokość nadzwyczajna dozwolonego nakładu na uprawę mogłaby na myśl sprowa­
dzić , że w kraju rolnictwo już się, nic opłaca.

Fakt jednakowoż, żc od roku 1826. przestrzeń powierzchnia pól ornych o 26 .a 10 
mil się zwiększyła, musi się wziąść jako dostateczny dowód w kierunku przeciwnym, 
jes t ,  że rolnictwo w rzeczy samej się opłaca.

Potrąciwszy nakład na uprawę od surowego dochodu pieniężnego otrzymuje się.czysty 
dochód katastralny, którego wyprowadzenie po ustaleniu wyżrzeezonych czynników je s t  tylko 
czystem obliczeniem, i który teraz w przecięciu krajowem tylko 2 złr. 36 kr. na morg 
wynosi.

Jak  dochód z pól ornych, tak i z łąk i pastwisk ogółem miernie, słusznie i ze 
wszeehmiar uwzględniająco przyjęto. Powierzchnia wszystkich łąk zajmu je . 1 ,256 .646  morgów

pastwisk .................................................  1 ,153 .717  „
innych trawę wydająeyeli o b s z a r ó w ..............................................  547 .999  *

a zatem razem . 2 ,958 .362  morgów.
Dochód surowy pieniężny wynosi z ł ą k .............................................  4 ,602 .495  złr.

* „ „ z p a s tw i s k .......................................  1 ,427 .S78  r
„ „ z  innych trawę wydających obszarów . . 598 .604  „

a zatem ogółem 6 ,628 .977  złr. 
Gdy krajową przeciętną cenę katastralną paszy za każdy cetnar na 15.74 kr. obli­

czono , więc roczna produkeya trawy w ogóle wynosi:
z łą k ,  wliczając paszę poprzednią i nas tępną   17 ,544 .454  etr.
z pas tw isk ...............................................................................  . . 5 ,442.991 „
z innych trawę, wydających obszarów ....................................................  2 ,281 .845  „

a zatem razem . . 25 .269 .290  etr.
co zredukowawszy oa j e d e n  morg niższo-austryaeki uczyni:

z ł ą k  13.no cetnarów
z p a s t w i s k  4.72 „
z innycli trawę, wydających o b s z a r ó w  4.iu  „

a w głównem przecięciu . 8.54 cetnarów.
Tabele statystyczne Monarchii austryaekiej z roku 1863. wykazują stan bydła w kraj* 

następnie:
koni i m u ł ó w ................................................................................................... 509 .215  sztuk
wołów i b y k ó w ..............................................................................................  482 .917  „
k r ó w ................................................................................................................  1 ,026.083
źrebiąt,  cieląt i o s łó w ................................................................................  921 .738  ,
owiec i k ó z ......................................................................................................  852 .647  „
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Dla obliczenia ilości rocznej potrzebnej paszy dla całego stanu bydła ,  weźmiemy
jako jednostkę ilość na utrzymanie jednej krowy potrzebną.

W edług  doświadczeń w gospodarstwie poczynionych potrzebują :
2 koni lub muły tyle c o .................................................................o krowy
3 woły lub byki tyle c o .................................................................4 „
4 ź reb ią t , cieląt lub osłów tyle c o ...........................................2 „

20 owiec albo kóz tyle c o .......................................................... 2 ,,
W edług  wyniku narad w roku 1864. w Krakowie z udziałem krajowych mężów zau­

fania odbytych, przy ustanowieniu ceny jednego dnia ciągłego przyjęto 4 3 .so eetnarów 
słodkiego siana jako roczną potrzebę paszy dla j e d n e g o  w ołu ,  podług ezego na wyży­
wienie jednej krowy rocznie 32.85 eetnarów siana potrzeba. Dla wszystkiego bydła razem
potrzeba zatem r o c z n i e ...............................................................................  97 ,890 .369  eetnarów siana.

Ponieważ jednakowoż podług stałego katastru tylko 23 ,269 .290  „ „

obliczono, a zatem okazuje się brak  72 ,621 .279  eetnarów siana,
z czego okazuje sie konieczna alternatywa, że chociaż jako karm nietylko siano wyłącznie, 
ale i surogaty sic używają, albo ocenienie przychodu in natura z łąk i pastwisk za nizko 
wypadło, albo też ,  że koszta utrzymania jednego zaprzęgu za wysoko przyjęto. Każde 
z tych obu przypuszczeń musi katastralny dochód czysty niesłusznie zniżać , i świadczy 
wymownie o śeisłem — dalekim od wszelkiej dążności fiskalnej — zachowaniu zasad naj- 
możliwszej słuszności przy oszacowaniu dochodu in natura z łąk i pastwisk; wypada bowiem 
podług togo, niebacząc nawet na ilość paszy potrzebnej dla znacznych zagranicznych trans­
portów bydła, w przecięciu rocznie dla jednej krowy ilość 8.48 eetnarów, czyli na tydzień 
16 funtów siana. Gdyby zaś tylko owa część trawy wziąść na uwagę, którą w stanie 
wysuszonym, a zatem po skoszeniu się p o d a je , to musi się wyłączyć od ocenienia kata­
stralnego zupełnie pastwiska , jakoteż i paszę poprzednią i następną, które wedle spostrze­
żeń ludzi fachowych 5/ t4 pożytku pochłaniają. Pozostające 1 1 ,2 7 8 .5 7 7 8/ (k eetnarów nie 
wystarczają na wyżywienie połowy koni w kraju , ponieważ tę  potrzebują 23,091.369
eetnarów siana.

Utrzymywanie mężów zaufania , że mianowicie Galieya wschodnia tak bardzo znaczny 
nadmiar siana wydaje, katastralne oszacowanie nie potwierdza.

Gdyby podania mężów zaufania przy sposobności obliczenia kosztów jednego  zaprzęgu 
wyrażone, według których dzienna ilość potrzebnej paszy na sztukę bydła (jedną krowę) 
20 funtów siana wynosi, jako prawdziwe zostały były przyjęte, to roczna produkeya paszy, 
przy uwzględnieniu okoliczności, że stan bydła sam przez się według doświadczenia podług 
ilości osiągniętej paszy się wyrównywa , musiałaby wynosić w całej Galicyi na każdy wy­
padek ................................................................................................................ 2 1 4 ,534 .672  eetnarów siana

a zatem w porównaniu z oszacowaniem kalastralnem . . 25 ,269 .290  „

o 189 ,283 .382  eetnarów siana 
więcej niż obliczono w katastrze. Niechżeż posłuży to zestawienie jako dowód na t o , że 
ze strony Rządu nie każde podanie stron interesowanych już a priori jako bezwarunkowo 
prawdziwe przyjęte być może.

Wprawdzie je s t  to oddawna uznanem prawidłem ekonomicznem, że wartość pożywna 
jednej n. a. mierzycy owsa równa sie wartości pożywnej jednego  eetnara słodkiego siana. 
W  Galicyi jednakowoż, cheąe istotnym stosunkom w rozmaitych gminach według możności 
zadość uczynić, przy ustanowieniu stosunku cen tych obu płodów nie trzymano się ściśle 
tego prawidła , lecz na podstawie po kilkakroć przedsiębranych dochodzeń na miejscu 
w gminach stosunek wartościowy tych płodów w ten sposób ułożono, że według okolicz­
ności cenę słodkiego siana w wielu gminach niżej od ceny owsa postawiono.

Ze względu na przeważną względną rzadkość łąk i pastwisk w niektórych okolicach, 
potem na różnicę wagi miedzy sianem i owsem w niektórych okolicach , mianowicie w gó­
rach zachodzącą, nie mogło dla takich gromad zniżenie cen siana słodkiego niżej cen 
owsa nastąpić.

Wielka część gromad i właścicieli większych posiadłości zgadzała się zupełnie z sto­
sunkiem cen rozmaitych rodzajów karmi miedzy sobą, jakoteż z stosunkiem słodkiego siana 
do owsa.

Ceny.
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Nakład na 
uprawę.

Łasy. 
Przychód 
in natura.

W  przecięciu krajowem wynosi cena katastralna 1 cetnara słodkiego siana 19.71 kr.
1 „ k w a ś n e g o  „ 12 .57  „
1 „ mieszanego „ 16.57 „

dalej 1 „ słodkiego potrawu 17.20 „
1 „ kwaśnego „ 10.83 *
1 „ mieszanego B 13.83 „

a w przecięciu głównem wszystkich g a t u n k ó w .................15.74 „
Robiono wniosek postawienia cen siana w ciągłym stosunku do een mięsa, opierając 

się na doświadczeniu, że do wyprodukowania 3 funtów mięsa 1 eetnar siana je s t  potrzebnym.
Pominąwszy zupe łn ie , że przybywanie mięsa różni się według jakości i wieku bydła, 

poucza nas codzienne doświadczenie , że ceny mięsa do cen siana nie zawsze w równym 
stoją stosunku, i że cena 3 funtów mięsa nie zgadza się z ceną 1 cetnara siana. ) tak 
naprzykład w drugiej połowie miesiąca Grudnia 1865. była w Haliczu i Tłumaczu cena 
jednego funta mięsa 8 kr. w. a., gdy tymczasem eetnar siana w Haliczu 2 złr. w. a. a 
w Tłumaczu 1 złr. w. a. kosztował. W edług  powyższego zdania powinnaby cena 1 cetnara 
siana w obu miejscach stać na równi, i nie 2 i l  złr. lecz tylko 24 kr. w ynosić .— Już ten 
przykład powinienby wystarczyć, aby okazać niepraktyezność polecanego systemu.

Z surowego dochodu odpada na nakład na uprawę i zbiór : 
dla 569 klas 15°/

3 .277 „ 20%
3.936 „ 25%

„ 2 .574  „ 30%
„ 1.340 „ 35%
„ 944  „ 40%

a w przecięciu k ra jow em ...................................... 26.45%  ; — gdy tymczasem procent
przeciętny na pokrycie nakładu na uprawę dla łąk

w M orawie................. 19 .25%
a na S z lązku ..................17.75%

wynosi. — Porównanie to stanowi dalszy dowód, że przy katastralnem szacowaniu w Galicyi 
z najmożliwszą oględnością postępywano, i że tabelę nakładu na uprawę nie już poprzednio 
w biurze — jak  to mężowie zaufania utrzymują — ułożono.

Znaczna część pojedynczych rodzajów uprawy w kraju obejmują lasy. Powierzchnia 
lasów użyteczna, a zatem podatkowi podlegająca wynosi 308.6 kwadratowych mil; z tego 
przypada na lasy wysokopienne 2 .540 .284  morgów z dochodem surowym 1.694 .299  złr., 
a na lasy nizkopienne 546 .243  morgów z dochodem surowym 445 .335  złr. — Podług 
krajowego cennika wynosi przeciętna cena katastralna drzewa 50.41 kr. za jeden  sąg n. a. 
Podzieliwszy dochód surowy przez katastralną cenę drzewa, to roczna produkeya drzewa na 
całej leśnej powierzchni oblicza się na 2 .546 .678  sagów, co na jeden  moig obliczywszy,
0.83 sążni w polanach 3 0 "  wynosi.

W  całej Galicyi znajduje się 760.181 domów. Ludność wynosi 4 .597 .470 ,  a liczba
partyi mieszkających 1 .040 .949 . — Pominąwszy wielką ilość drzewa zużytą na wypalanie
węgli, potażu, do przemysłu, budulec i drzewo do wyrobu, materyał tarty i gąty, to wy­
padnie w edług szacunku katastralnego w krajowem przecięciu z obliczonego rocznego przy­
rostu drzewa na jednego człowieka ty lk o ...........................  0.554 sąga 3 0 "  polan
na j e d n ą  p a r ty ę  m ie sz k a ją cą  t y l k o ...............................................  2 .4 4 7 '  „ „ „
a na jeden  dóm t y l k o ................................. ................................. 3.350 „ „ „
w takim kraju, — gdzie miejscami jeszcze taki dostatek drzewa się znajduje/ że 569 .992  
morgów 124 sążni kwadratowych według dochodzeń katastralnego szacunku wcale użyć nie 
można i przy oszacowaniu wyłączyć* musiano; gdy tymczasem wypada podług przecięcia
krajowego w K r a i n i e  na jednego człowieka . . . 1.375 sążni 30 "  polan

a na jeden  d ó m ................. - 9.753 „ „ „
a w K a r y  n t y i na jednego  człowieka . 1.975 „ „ „

a na jeden  d ó m .................... 14 .446 „ „ „
a przecież w obydwóch tych krajach cały roczny przyrost drzewa podatkowi podciągnięto. 
Do porównania i uzasadnienia faktu, że oszacowanie w Galicyi z najmożliwszą oględnością 
przeprowadzono, te dwa kraje, Karyntyę i Krainę dlatego obrano, ponieważ krajowi mężo-
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wie zaufania do poparcia swych wniosków na ceny drzewa tych dwóch krajów wskazywali.
I w istocie tak nizkie oznaczenie dochodu in natura w Galicyi po części da się tylko tem 
wytłumaczyć, żc ja k  rzeczono, obszar lasu 569.992 morgów 124 kwadratowych sążni wy­
noszący, jako nieużyteczny, przy oznaczeniu dochodu. Jueuwzględniono i od opodatkowania 
na tak długo, jak  ta powierzchnia w używaniu się nie znajduje, wyłączono. Jest to ustęp­
stwem, jakiego żadnej z prowincyi przedtem katastrowi podciągniętych nie przyznano. —

W  samej wschodniej Galicyi dochodzono w 465 gminach za pomocą powierzchni na 
próbę przez doświadczonych w leśnictwie mężów ilości i przyrostu drzewa. —  W edług  tycli 
badań roczny przyrost drzewa na 1 morg obliczony wynosi p rzec ię tn ie : 
a )  w lasach wysokopiennych:
w I. k las ie  . . 1.171 sążni 3 0 "  po lan  —  g d y  w k a ta s t rze  oznaczono  tylko 1.071 sążni 
„ I I .  H . . 0 .987 „ „ » „ ,, 0 .924 „
„ III. „ . . 0.840 „ „ » ,. 0.675 „

w lasach nizkopiennych 
w I- klasie . .1 .13  sążni „ „ „ « „ „ 1.03 *
n II* » . . 0 .88  « ,* m n n n 0 .75 *

Chcąc przywieść jeszcze dalszy dowód wielkiego umiarkowania przy katastralnem 
oszacowaniu, zwraca się uwagę na sprawozdania lwowskiej Izby handlowej i przemysłowej 
z r. 1859. i 1865.,  według których wartość tylko w własnym okręgu wyprodukowanego 
drzewa opałowego w roku 1856. na 8 .979.193 złr., a w roku 1863. tylko na Sanie i 
Wiśle spławionego drzewa materyałowego na 1 .478 .942  złr. wykazano. — Ten dochód 
sam przez się, przewyższa ocenienie katastralne dla c a ł e g o  kraju więcej niż pięćkrotnie.

C en a  j e d n e g o  sążnia  n. a. 3 0 "  po lan  drzew a  o p a ło w e g o  w y p a d a  w k ra jo w em  p r z e -  Cena. 
c ie c iu  dla w sch o d n ie j  i z ach o d n ie j  Galicyi na 50.41 k r . ,  a  m ia n o w ic ie :  •

za 1 sag twardego drzewa . . . 5 7 .7 5  kr. m. k.
a za 1 sąg miękkiego drzewa . 40.43 „ „

gdy tymczasem katastralną cenę przeciętną w sąsiedniej
M o r a w i e  za 1 sąg twardego drzewa na 2 złr. 9 kr. m. k.

„ 1 „ miękkiego drzewa » 1 „ 31 „ „
w ptzecicciu obydwóch rodzajów „ 1 „ 44  „ *

a na S z l ą z k u  za 1 sąg twardego drzewa 1 „ 51 „ „
za 1 sąg miękkiego drzewa „ 1  „ 2 3 s/ j  „ „
a w przecięciu obydwóch rodzajów „ 1 „ 27 „ „

ustanowiono. — Należy tu jeszcze podnieść tę okoliczność, że obydwa te kraje doskonały 
środek do zastąpienia drzewa w węglu kamiennym posiadają, gdy tymczasem szczególnie 
wschodnia Galicya, przy zupełnym braku węgla, na wyłączny użytek drzewa je s t  ograniczoną.

W edług  dochodzeń zwierzchności obwodów- podatkowych z r. 1826. wypada także 
cena, która w roku 1824. istniała:

za 1 sąg n. a. twardego drzewa na 58.29 kr.
a za 1 sąg n. a. miękkiego drzewa na 4 4 .5 1  „

stoi zatem wyżej niż cena katastralna, pomimo że, jak  już poprzód powiedziano, dominia 
obznajomione z celem swych dochodzeń cenę drzewa jak  najniżej oznaczyć' się starały.

Jeżeli w Karyntyi i Krainie katastralne ceny drzewa niżej są oznaczone, niż w Ga­
licyi — do której to okoliczności jak  się zdaje mężowie zaufania szczególną wagę przy­
wiązują, — to objaw ten na tem polega, że obydwa te kraje względnie nie zwykle wielki
dostatek drzewa posiadają, co już z tego wypływ a, że w tych krajach przeciętnie na jeden 
dóm 14*/2. odnośnie 9 3/ 4 sążni drzewa wypadają. —  Ależ cena drzewa nie je s t  zawisłą 
od ceny artykułów do pożywienia służących, — jukto mężowie zaufania mniemają — ale
od stosunku podaży do popytu. Im większa podaż a im mniejszy popyt tym niższą będzie
cena drzewa. —  Wyżej już wykazano, że podaż drzewa w Karyntyi i Krainie prawie trzy 
do pięćkroć razy większa niż w Galicyi, a zatem powinnaby i cena drzewa w Galicyi w tym 
samym stosunku hyc wyższą niż w- rzeczonych krajach, a przecież jest tylko o 33 kr. wyż­
szą niż w Karyntyi, a o 24 kr. wyższą niż w Krainie.

Dla lasów w Galicyi dozwolono potrącenie na nakład na uprawę do 10 i 12 pro- Nakład na
centu surowego dochodu; powtórne ustępstwo, którem się żaden z krajów koronnych przed- uprawę, 
tem katastrowi podciągniętych nie wykaże.



Wynik
całości.

W  głównem przecięciu wynosi tenże w wschodniej Galicyi
dla użytecznych lasów wysokopiennych . . . .  (i.7 %

dla lasów n i z k o p ie n n y c h ..................5 „
w zachodniej Galicyi dla lasów wysokopiennych . . . .  5.72 „

dla lasów n i z k o p ie n n y c h ................. 4.95 „
a w przecięciu dla obu części kraju i rodzajów uprawy 5.82 „

gdy tymczasem dla czysto wysoko- i nizkopiennych lasów w wyższej Austryi, Salcburgu, 
Styryi, Karyntyi. Krainie i Morawie, z dochodu surowego na nakład na uprawę w regule 
żadnego potracenia nic dozwolono, i tylko w tych rzadkich wypadkach, kiedy ze względu 
na nadzór lasów, albo też dla sztucznego zasiania zrębów i na inne do osiągnięcia pewnego 
przyrostu drzewa niezbędnie potrzebne przedmioty, zwyczajne w gromadzie wydatki zacho­
dziły, było wyjątkowo dozwolonem, uwzględniać je potrąceniem od 1 do 5 procentów od 
surowego dochodu pieniężnego.

Biorąc pod rozwagę ostateczny wynik katastralnego oszacowania, który się w kata­
stralnym dochodzie czystym przedstawia według najnowszego stanu czynności, to okazuje 
się, że z oznaczonego czystego dochodu z całej uprawnej powierzchni kraju przeciętnie na 
jeden  morg 1 złr. 52 kr. wypada.

W  celu osądzenia odpowicdnośei katastralnego oszacowania w ogólności i odparcia 
nieuzasadnionego zarzutu, jakoby oszacowanie tak było wysokie, że obliczone czyste dochody 
w katastrze na wysokości teraźniejszej renty gruntowej stoją, przeciwstawią się tu wyniki 
w nowszych czasach przedsiębranych sądowych oszacowań niektórych dóbr w zachodniej i 
wschodniej Galicyi wynikom osiągniętymi za pomocą czynności stałego katastru.

Zarzucano wprawdzie, że takie porównanie w instrukcyi katastralnej nie je s t  przepi­
sane, a zatem nie zgadza się z instrukeyą; trzeba jednakowoż w tym względzie zauważyć* 
że to postępowanie wprawdzie w instrukcyi nie je s t  wyraźnie przepisane, jednakowoż w je j 
duchu (§ .  i)4.) jest uzasadnione, ponieważ takie data pomocnicze, jako środek do kombi- 
nacyi zdolny, w celu zbadania prawdy uważać należy. Wszakżeż oszacowania sądowe przed­
siębiorą się z zastosowaniem ostrożności dających największą rękojmię postępywania według 
przepisów, i z zachowaniem szczegółow ości, które wielostronnie dla oszacowania katastralnego naj­
usilniej polecano. Wybrani są bowiem na taksatorów k r a j o w c y ,  j ę z y k  k r a j u  posiada­
jący, ze s t o s u n k a m i  r o l n i c t w a  w kr  a j  u zupełnie obznajomieni, dla sprawy im poruczonej 
z a p r z y s i ę ż e n i ,  i wreszeie o d p o w i e d z i a l n i  za szkodę, z umyślnego przewinienia wy­
nikła. Takie oszacowania muszą się bezsprzecznie uważać za zupełnie nic podejrzane i
zdolne, by przy oszacowaniu katastralnem drogocenny środek kombinacyjny stanowiły.

W e d łu g  wyników sądowych oszacowań w zachodniej Galicyi położonych dóbr Smo- 
lice, Lipowa, Witanowice, Jędryehów i Wieprz, Jędrydiów, Sułkowice, Targanica i Za- 
górnik, dalej Lipnik, Straconka, Międzybrodzie, Rajcza, Zelczyna i Zaborze wypada prze­
ciętnie z wszystkich rodzajów uprawy dochód czysty z jednego morga na 2 złr. 26 '% kr. m. k. 
natomiast podług oszacowania katastralnego bez wzglądu na zaszłe od 

rokn 1 8 6 t .  zmniejszenia, które przeciętnie prawie 30%  osią­
gają, tylko n a ..........................................................................................t  „ 42 „ „

Dalej wypada według w yników oszacowania sądowego dochód czysty z jednego morga 
w wschodniej Galicyi położonych dóbr Białogłowy, Złoczów i Zarzyee, Zazule, Folwarki i 
Woroniaki, Kabarowcc, Żelechów wielki, Pobocz, Hłuboczek wielki,  Mszaniec i Ditkowme, 
Lubycza miasteczko i wieś, Lcszczkow, Czerlany część, Kulików z Doroszowem wielkim 
małym, Nadycze, Polano, Czyżyków, Bratyszow, Lcszezawka z Rosuczką, Terpiłówka i Stry-
jówka przeciętnie n a   3 złr. 44  kr. m. k.
gdy tymczasem oszacowanie katastralne t y l k o  i ,  39 „ „
dochodu wykazuje.

Sądowe oszacowania stoją zatem w zachodniej Galicyi o 43%  a w wschodniej Galicyi 
o 1267„%  wyżej od oszacowania katastralnego.

Zupełnie mylnem je s t  zatem twierdzenie, że czysty dochód katastralny przedstawia 
teraźniejszy czysty dochód ze ziemi.

Co się tyczy obciążenia teraźniejszego dochodu z ziemi istniejącym podatkiem grun­
towym, to nie można pominąć, że tenże bardzo jest nierówny, gdyż w niektórych z wyżej

1 6 _-
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wyrażonych dóbr, zaledwo 2 i 3%  osiąga, w innych zaś cztero do pięeiorazową kwotę 
prześciga.

Chociaż zresztą przymusowe sprzedaże wprawdzie nie mogą służyć za miarę do osą­
dzenia zwykłej wartości jakiej realności, to jednakowoż dostarczają użyteczny punkt oparcia 
przy porównywaniu. Towarzystwo łwowsko-czerniowieckiej kolei żelaznej zapłaciła za grunta 
od Lwowa do Śniatyna zakupione, 959  morgów 780 kwadratowych sążni zajmujące, z k tó­
rych czysty dochód katastralny skapitalizowany 51.925 złr. 98  kr. w. a. wynosi — 306 .837  
złr. w. a. — a zatem kapitał, katastralne oszacowanie o 49 1 %  przechodzący. 1 tak na- 
przykład w Korszowie, w kołomyjskim obwodzie, za 3 morgi 554  kwadratowych sążni po 
największej części dworskiego lasowego gruntu zapłacono za wykupno kapitału 999 złr.,  
gdy tymczasem podług’ katastralnego oszacowania wartość tylko 8G złr. 80  kr. wynosi.

Równie więc jak  z jednej strony według poprzedzającego rozbioru nie ma Szacunek
wr rzeczy samej najmniejszej przyczyny do obawy, żeby bezwzględnie rzecz biorąc, prze- kjenmii”y,r"
szaeowanie dochodu z ziemi w kraju podług stałego katastru zachodziło, tak z drugiej uważany,
strony użycza powyższa przeciętna liczba 1 złr. 52 kr. czystego dochodu z jednego  morga 
najzupełniejszego zaspokojenia, że i w względnym kierunku, to jest w porównaniu z innemi 
krajami Monarchii nieodzowną równość, bez której jedna z najwyższych zasad opodatkowa­
n ia ,  powszechnego jednakowego obowiązku przyczyniania się do publicznych ciężarów', bez­
warunkowo musiałaby być naruszoną, w taki sposób zachowano, że porównanie stanowczo na 
korzyść kraju wypada; przeciętny bowiem czysty dochód z morga wynosi:

1. w C z e c h a c h ...................................... . . . . 5 złr. 47 kr. m.
2. 59 Banacie serbskiej Wojewodzinie . . o 59 17 99 59

3. 99 59 6 99 y>
4. 59

. . 4 59 45 59 99

5. 59
. . 4 ' 99 16 5? 59

6. 59
. . 4 99 8 99 59

7. 59
. . 4 59 1 59 99

8. 99
. . 2 99 42 55 99

9. 59
. . 2 59 26 59 59

10. V) . . 2 59 3 59 99

11. 59
. . 2 59 2 99 99

12. 59 59 57 99 ' 59

13. 59 .  . 1 59 52 99 99

14. 99 S ie d m io g ro d z ie ................................. .  . 1 59 36 99 59

15. 59 . . 1 59 35 59 99

16. 59 99 21 59 59

17. 5?' 99 8 99 9?

18. 59 T y r o l u .................................................. 99 56 5 9 . 59

19. 59 Dalmacji , ..................................... • •* ■' 99 36 99 • 99

P odług tego zestawienia zajmywać będzie Galieya 13te miejsce między wszystkiemi 
prowineyami Austryi, i stanie w rzędzie jeszcze za Wybrzeżem.

Sąsiednia Morawa podług szacunku  o 173%
Szlązk o .................................
a W ęgry  o ....................  • 45  „

są wyżej ocenione niż Galieya.
To przeciwstawienie powinnoby u ż y c z y ć  lepiej niż wszelkie rozumowania najpewniej­

szej rękojmii, że^i w względnym kierunku przecenienie nie zachodzi.
Jeśli porówna się podatek gruntowy według prowizoryum wraz z dodatkiem trzeciej Podwyższenie 

części na je d en  morg obliczony z podatkiem gruntowym podobnie (na 21 ‘/ 3% ) według podatku, 
wyników stałego katastru obliczonym, lecz od wyniku tego odtrąci sie należytość przypa­
dającą na okręg krakowski i na powierzchnie w prowizoryum nieopodatkowanc, które oczy­
wiście do bilansu użyć i^e można, lo okazuje się, że przeciętnie na .1 morg

w edług  stałego k a ta s t ru .............................................. 2 2 . i s  kr.
a  według teraźniejszego prowizoryum 17 .3 8  »

wypada. Podwyższenie podatku gruntowego wyniesie więc
przeciętnie na 1 m o r g ..............................  4.so „

3
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Ktokolwiek bbzn Jjomiony jest ze stosunkami kraju , nie bodzie najmniej w *tpil, żeby 
w Galicyi za pomocą podniesienia produkcji na drodze odpowiedniejszego używania i lepszej 
uprawy ziemi , jako też zupełnego wydobycia wielkiego po największej części jeszcze 
w uśpieniu leżącego bogactwa ziemi, tak nieznaczne pod wyższe niw podatku o -i3 ' kr. po­
kryć sie nie d a ło ; z tego wynika, że w skutek zaprowadzenia stałego katastru podatku­
jącym dostaną się w udziale wszystkie z tym środkiem połączone na wstępie niniejszego 
rozbioru poruszone korzyści, nief1 zmuszając ich równocześnie, by ogół swych potrzeb o 
kwotę podwyższenia podatkowego ograniczyli. —  W  ostatnim razie tylko tę niekorzyść po­
niosą, że będą musieli więcej czasu i pracy użyć. —  Przytem trzeba jeszcze na to wska­
zać, że jak  się samo przez się rozumie, z powodu zaprowadzenia stałego katastru, wy­
datek na pokrycie potrzeb krajowych i funduszu indemnizacyjnego się nie powiększy, a 
zatem i odpowiedne dodatsi w skutek tego się nie podwyższa.

Gospodarz uznanie doświadczony i obznajomiony dokładnie z stosunkami rolnictwa 
krajowego wGalieyi, mówi dosłownie wTtocznikjfKomersu z r. 1 8 0 1 . :  „Dość wysokie podatki 
nie przygniatają^ebłopa, eo więcej są one jedynym morahiym środkiem, aby właścicielowi 
większej posiadłości roboczych sił dostarczyć.“

Ogólne zaufanie, jakie wszystkie instytuty kredytowe w czynnościach oszacowania ka­
tastralnego pokładaja, daje najlepsze świadectwo, że tu z największą przedmiotowością sir 
postępuje; w sprawach pieniężnych ustaje bowiem wszelka uezueiowość. — Instytuty k re ­
dytowe z pewnością nie przjjęłyby obliczony czysty dochód katastralny za miarę przy osą­
dzeniu hypoteki, gdyby tylko miały najmniejszą obawę, że przy dochodzeniu przychodu 
liskalne dążności przewagę brały, i że tenże nie według istotnego stanu z zupełną wiado­
mością fachową wyprowadzono.

Chociaż dotychczasowe przedstawienie, najważniejsze przeciw czynnościom stałego 
katastru poruszone wątpliwości i poczynione wnioski, które ogółem zredukować się dadz.ą 
na obawę absolutnego i względnego przeciążenia dochodu z gruntów w kraju, same przez 
się obala, to już ze względu na stan czynności nie mogło ono wypaść tak obszernie, by 
uchylić konieczność, niektóre z nieb, a mianowicie te głębszemu rozbiorowi podciągnąć, 
do których szczególną wagę przywiązywano, i na które w toku niniejszej rozprawy nie 
odpowiedziano jeszcze. — Zarzuty te są :

1. „Ze instrukeya katastralnego oszacowania, przed 40  laty wydana, nie odpowiada 
teraźniejszym, a w ogóle krajowym stosunkom." (Stronica IV. sprawozdania Wydziału 
krajowego).

Rzeczoznawcy, powoływani do Lwowa, Krakowa i Wiednia, spisali już obszerne tomy 
o czynnościach stałego katastru, i nie pominęli w pismach swoich żadnego, jakiekolwiek 
znaczenie mającego przedmiotu. — Poczyniono też po części w skutek tych wielostronnych 
dochodzeń i zdań objawionych, mianowicie rozporządzeniami c. k. Ministerstwa skarbu 
z dnia 15. Maja 1861. do liczby 2 2 5 0 / F. M. i 5. Stycznia 1863. r .  do liczby 68851 
w pierwotnej instrukcji szacunkowej bardzo ważne zmiany, które na oznaczenie dochodu 
z gruntów w spadającym kierunku silny wpływ wywarły.

Utrzymują wprawdzie, że powyższemi rozporządzeniami przyznane ustępstwa w prze­
prowadzeniu bez śladu zniknęły.

Dowód przeciwny na to znalazłby się we fakcie, że w zachodniej Galicyi właśnie 
w s k u t e k  t y c h  u s t ę p s t w  dochód czysty przy ekonomicznych rodzajach uprawy o 
i Ii >/.,, a przy lasach o 7 procentu się zniżył.

Że instrukeya szacowania wraz * następnenn zmianami teraźniejszości i stosunkom 
krajowym odpowiada, nic podlega żadnej wątpliwości, gdyż następne zmiany instrukcji 
oszacowania wynikły z dokładnego rozważenia i uznania rozmaitych wniosków mężów zau­
fania i Wydziału krajowego, a nawet i publiczne galicyjskie pisma uznają, że kraj nie ma 
przyczyny uskarżać się na przepisy oszacowania katastralnego.

Chociaż mężowie zaufania w wielu swoich obszernych pisibaeh powtórnie podnosili, 
że instrukcyę oszacowania do stosunków krajowych nie zastosowano, to przecież dotych­
czas tylko jedyną okoliczność można było wyszukać, któraby się dała podciągnąć pod te 
zawsze tylko zupełnie ogółowo czynione zarzuty, mianowicie to, że gospodarstwa w kraju 
nie są zaokrąglone, tylko w największej części gromad porozrzucane się znachodzą ; w  tym
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.względzie wskazywano szczegółowo na gminy Itouszow .1 Ifryniyw. — Zdaje się, że mężo­
wie. zaufania jednakowoż przyton przewidzieli, że (akie sarno stosunki jeszcze wybitniej i 
w innych krajach koronnych zachodzą, i że według głównej zasady katastru dochodowego, 
tę okoliczność w ogóle, a przeto i w tialicyi, uwzględniać nic można. — Zresztą na
lakie stosunki i w zagranicznych katastrach d o c h o d u  gruntowego nie zważa się.

*». „Żc na szacunkowych urzędników nic krajowców, obeznanych z językiem i sto­
sunkami wiejskiego gospodarstwa w kraju, wybrano." (.Stronica 4. sprawozdania Wydziału 
krajowego).

Przy rozpoczęciu katastralnych czynności w tialicyi w roku I8u 'l .  rozpisano kon­
kurs na posady katastralne obsadzić sie mające. Bardzo .mało było zgłoszeń o takie posady, 
i w czasach późniejszych bardzo nic licznie o nie się ubiegano. Nic mogło też w rze­
czy' samej stać sie inaczej; Wydział krajowy na kilkakrotne wezwania ze strony Namie­
stnictwa czynione oświadczył, że niemożliwą jest rzeczą, dla I i okręgów szacunkowych 
wyszukać w całym kraju 22 mężów zaufania, którzy by mieli ochotę i w stanic byli, zgłę­
b ić 'ducha  instrukcyi katastralnej, chociaż bez ogródki wypowiedziane takie oświadczenie 
iiitelig-eneyi w kraju uhliżaćhy niogło. — ZdujCj się bardziej,  żc do takiego bezwzglę­
dnego oświadczenia inne przyczyny Wydział krajowy spowodowały, szczególniej, żc przy 
obradach w pojedynczych okręgach chodziło jedynie tylko o ogólne wiadomości dotyczące 
wydatności ziemi i tejże uprawy w' kraju, i o stosunek dochodu z gruntu między p«Jr- 
dyńezemi gromadami, co każdemu rozumnemu rolnikowi bardzo dobrze je s t  wiadome.

Przy tak nieliezuem, łatwo zrozumiałem ubieganiu sic o posady katastralne, nie 
pozostało Rządowi, jeśli niecliciał czynności katastralnych zauięeliać, nie .innego, jak tylko 
powołać według potrzeby z innych prowineyj wyćwiczonych katastralnych urzędników, 
ponieważ oczywiście do wstąpienia do z a s t ę p u  czynność przeprowadzającego przymusu 
nie można było użyć. Z znajdujących się w kraju na teraz katastralnych urzędników są 
jednakowoż 82 w stanie w ruskim i polskim jozyb11 * stronami się porozumieć, a (57 są 
albo krajowcami, albo byli już pierwej w kraju i jako zawiadowcy gospodarstwa; dzie­
rżawmy lub właściciele dóbr samoistnie gospodarką się zatrudniali. Zresztą katastralni 
komisarze' po największej części już kilka lal w kraju znajdu ją' się, i obznajomili się zupeł­
nie z wydatnośeią ziemi i zwyczajnym sposobem gospodarowania w gminie.

Przeciw mniemaniu, jakoby t r ze b a  w kraju się urodzie i wychować, aby jakość 
ziemi i gospodarkę właściwie osadz.ić można, przemawia wielokrotne doświadczenie, żc 
w największych skarbach przyjmują doświadczonych zagranicznych ekonomów, jeśli idzie o 
to, aby gospodarstwo racjonalnie urządzić- i doebóiT z dóbr podnieść. Najbardziej (o się 
zdarza ‘w wypadkach urządzenia gospodarstwa leśnego, i zaczerpuje się zdania ludzi iacljo- 
wyeh. którzy kraju nigdy przedtem nie widzieli- Zresztą nie należy przewidzieć, że w wszyst­
kich ważnych wypadkach oszacowania przysłuchiwano i stosownie uwzględniano zdania wy­
działów gromadzkich, właścicieli większych posiadłości i powoływanych rzeczoznawców, tak 
że bezsprzecznie wszelkie krajowe stosunki w  sposób .nąjrozlogJejszy uwzględniono.

„Żc p r z y  oszacowaniu k a l a s l r a l u e i n  ceny k u p n a  i ezynszy dzierżawne 7, roku 18X0. 
do 18(52. wskazówkę kierująca stanowić mnją.“ (Stronica 8. sprawozdania Wydziału kra­
jowego).

Powołani mężowie zaufania przy odnośnym swym wniosku przewidzieli, że w cenie 
kiipiia wartość O b r o t o w a  gruntu s i e  przedstawia, przy szacunku katastralnym zaś tylko 
wartość u ż y t k o w ą  (przedmiot d o c h o d u )  uwzględnić się ma. Wartość obrotowa i użyt­
kowa ziemi nie tylko nie oznacza to samo, ale nawet nie ma ze sobą nic wspólnego. 
Lasy, z których użytku mieć nic można, i  których zatem żadnego przychodu mieć nie 
podobna, przy oszacowaniu kalaslralncm maja być zupełnie pominione, a przecież przy 
sprzedaży wartość, zatem wartość obrotową mają. Las zdatny do wyrębu ma w obrocie 
większą wartość, niż młody zapust; w katastrze zaś — bez uwagi na w i e k  drzewostanu — 
tylko przeciętny roczny przyrost drzewa się uwzględnia.

Na cenę kupna, przy ustanawianiu której zreszlą wartość praw realnych, ubocznych 
warunków i służebniętw, stosunkowo według- tego, czy obowiązany lub uprawniony obszar 
dotyczą, odpowiednio się uwzględnia, wywierają wpływ także wiele od dochodu zupełnie
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niezawisłych okoliczności, które po części wcale osadzie się nie dają, i dla tego ani ocenione, 
ani w liczbach wyrażone być nic mogą, jako to uaprzykład : konkureneya, niepewność 
targowicy pieniężnej, nadmiar pieniędzy, nacisk, osobiste względy, przyjemność położenia, 
wpływ prawie wszędzie wchodzących ajentów i t. d. —  Oprócz tego je s t  to przez wielu 
znakomitych narodowych ekonomistów uznanem doświadczeniem, że we wszystkich krajach, 
gdzie opłaty od przeniesienia własności istnieją, kontrakty kupna i dzierżawy w ten sposób 
układane bywają, żeby od interesów prawniczych najniżej możliwa należytość opłacić. 
W  skutek tego wypłaty gotówką często się opuszczają, albo wartość inwentarza niestosownie 
wysoko, ziemi zaś odpowiednio nizko się oznacza.

Przy dzierżawach wywierają podobne przyczyny wpływ na wysokość czynszu dzie­
rżawnego. Tu zachodzi jeszcze i ta szczególna okoliczność, że rentą gruntową dzielą się 
właściciel i dzierżawca, a część dochodu, dzierżawcy przypadająca, ująć się nie da. 
Codzienne doświadczenie nam okazuje, że na tej samej dzierżawie jeden dzierżawca 
majątek zrobi, a drugi się zniszczy. Przyczyną tego zjawiska są często osoba sama dzierżawcy 
i  jego  stosunki, a często także wypadki elementarne. To je s t  także naturalnie przyczyną* dla 
której katastralny dochód czysty często wiele, a często mało od renty dzierżawnej się 
różni. 'L badań w bursztyńskim i żurawnieńskim okręgu podatkowym względem pastwisk 
nad Dniestrem przedsiębranych okazuje się, że tam czynsz dzierżawny za j e d e n  m o r g  
pastwiska 11 złr. 20  kr. m. k. dosięga, i katastralny czysty dochód o 300%  przenosi.

Z tego, co się tu nadmieniło, wypływa niewątpliwie, że ceny kupna i czynsze dzierżawne 
ja k o  pewny środek rektyfikujący dla oszacowania katastralnego użyć się nie dają, a stałe 
trzymanie się ich doprowadziłoby nieoehybnie do uszkodzenia jednakowości w ocenieniu 
dochodu z pojedynczych gm utów , — chociaż znowu z drugiej strony nie zapoznaje się, 
że  dla pojedynczych właścicieli ziemskich rezultat nadzwycząj korzystnie by wypadł.

Mężowie zaufania uczynionym wnioskiem regulowania cen kupna i czynszów dzie­
rżawnych i stałem trzymaniem się tychże, oświadczyli się za zasadami katastru wartościo­
wego. Bardzo trafnie wyraża się o tem w Nrze 294. krakowskiej gazety z roku 1865.
agronom, uznaną znajomość stosunków krajowych Galicyi, i doświadczenie i ogólną cześć 
posiadający : „Zaprowadzenie katastru wartościowego w Galicyi musiałoby podatkryąeyeh 
z puchu na słomę przenieść, bo w kraju, gdzie wartość ziemi nie uregulowała się  jeszcze, 
gdzie gospodarstwa wzorowe obok rolnictwa u narodów koczowniczych praktykowanego 
zarówno istnieją, gdzie większa część gospodarzy byt swój sąc kapitał gruntowy opędza, 
jakżeż może kataster wartościowy sprawiedliwą użyczyć podstawę do opodatkowania.*

Dalsze przyczyny mówiące przeciw przyjęciu cen kupna i czynszów dzierżawnych 
za kierującą wskazówkę w stałym katastrze znąjdują s ją w Pamiętniku o stałych podat­
kach i ich reformie z roku 1860. stronica 78.

4. „Źe nakład na uprawę za nizko obliczono, ponieważ cenę dni ciągłych i pie­
szych za nizko przyjęto, « koszt na utrzymanie gospodarczych budynków do dni ciągłych
dodano, zamiast odbić go od czystego dochodu katastralnego." (Stronica 22.  sprawozdania
Wydziału krajowego).

Już w ogólności wykazano, że od obliczonego surowego dochodu pieniężnego na
koszta uprawy w przecięciu krajowem przy ornych p o la ch ........................... 58  Va%

„ łąkach i pastwiskach . . . 20*/#.o
a przy lasach ......................................5 3/**» potrącono,

że dalej w Galicyi pomimo po największej części słabo rozwiniętego je j roluictwa i leśnictwa 
przeciętnie większy procent potrącenia dozwolono, niż w krąjach sąsiednich, i że objaw
ten tylko wielkiemu wpływowi wyjątkowo dla kraju uczynionych ustępstw przypisać 
należy.

Mężowie zaufania proponowali dla zachodniej Galicyi cenę dnia pieszego w stopniach
8, 9, 10 i U  kr. m. k. — Podług- stałego katastru wypada taż cena na 6, 7, 8,  9

i 10 kr. m. k. i zgadza się zupełnie z dworskimi rachunkami deputatowymi, całkiem dokła­
dnie zebranymi.

Różnica między temi dwoma oznaczeniami liczb na, tem się zasadza, że mężowie
zaufania wprawdzie przyjęli ogólne prawidło, według którego dzienny zarobek zwykłego 
robotnika równa się siódmej części ceny jednej mierzycy żyta, lecz zarobek roczny na 82
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mierzyć żyta obliczyli, nie uwzględniając, że zaróbaik w niedziele i dnie świąteczne, a 
nawet i niekiedy w dnie powszednie, nic nie zarabia, a zatem nie jest w stanie rocznie 
52  mierzyć żyta zarohie, i że według doświadczenia parobek w gospodarstwie nie ko­
sztuje tyle, co najemnik dzienny;— a tylko koszta pierwszego przy szacunku katastralnym 
uwzględniać należy.

W  oznaczonej cenie dnia pieszego zachowano też właściwy stosunek do krajów są­
siednich, ponieważ katastralna cena mierzyey żyta do kosztu dnia pieszego ma się

w Morawie ja k .................................................................... 100 : 15.38
na Szlązku j a k .................................................................... 100 : 13.79
w zachodniej Galicyi j a k ..................................   100 ; 14.81
a w wschodniej Galicyi jak . .  ..................................100 : 14.41.

Gdyby zmniejszono cenę dnia pieszego w tym stosunku, w jakim teraźniejsza cena 
żyta do ceny z r. 1824. zostaje, to wypadłby dzień pieszy w zachodniej Galicyi tylko na 
5V t0 kr., gdy tymczasem w katastrze przeciętnie na 7 4/ 1# kr. go przyjęto; okoliczność ta 
nakład na uprawę znacznie podnosi.

W edług cennika krajowego obliczono cenę katastralną dla zachodniej Galicyi

parosprzęźnego dnia ciągłego z końmi od 18 do 33 kr....................
n » « ? wołami od l ł  do 2 0  kr...................

Mężowie zaufania proponują parosprzężny dzień ciągły z końmi od
18 do 30 kr.......................................................................................................

a parosprzężny dzień ciągły z wołami od ll» do 27 kr.....................
Obustronne liczby nie okazują znaczną różnicę.
W edług zdania rzeczoznawców i podań stron z powodu wykupu 

służebnictw paszenia wynosi waga
żywego konia .......................................................... .... ........................
żywego w o ł u ..................... ................................ ....

Te ostatnie podania od obliczenia katastralnego znacznie niżej stojące, zgadzaćby się 
mogły najbardziej z istotnym stanem.

Twierdzenia, że waga żywa zwykłego bydlęcia pociągowego w kraju przeciętnie 5 
eetnarów wynosi, odpiera istotny stan rzecz}’ , gdyż naprzykład we Lwowie musianoby stać 
całymi tygodniami przy rogatkach, zanim by można zobaczyć sprzężąj gospodarski 10 «łr. 
ważący. Dla wschodniej Galicyi przyjęło w katastralnem oszacowaniu na podstawie dokład­
nych odważań żywą wagę jednego konia na 375 funtów, a jednego wołu na 400  funtów. 
Podanie, jakoby żywą wagę jednego konia na 178 funtów, a jednego wołu na 200  funtów 
ustanowiono, jest zatem zupełnie nieprawdziwe.

Cenie dnia ciągłego w wschodniej Galicyi nie mieli mężowie zaufania dotychczas nic 
do zarzucenia. Odmówili oni wezwaniu wzięcia udziału w dotyczących obradach, pomimo 
że im wszystkie w tym celu żądane akta, składające się z szacunkowych elaboratów 68  
gmin, przez przeciąg czasu od początku Marca do początku Lipca 1865. do użytku wydano. 
Tylko bardzo niechętnie zrzeczono się zdania mężów zaufania, jednakowoż nie dawało się  
dalsze odwlekanie czynności katastralnych usprawiedliwić.

b i o r ą c
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Dalsze twierdzenie^ mężów zaufania, jakoby w zachodniej Galicji parosprzężny 
dzień ciągły z końmi bez wyjątku na równi postawiono z ceną jednej mierzycy owsa, j e s t  
także zupełnie nieprawdziwe., bo tani się ma cena o_wsa do parosprzeżnego ciągłego dnia
końmi jak  . .  ..................... .. . . . . . • a_- . . • . - . 100 : 104

kai-m wszystka do parosprzeżnego dnia końmi j a k .................100 : 100
gdy tymczasem w Morawie ten .stosunek j a k .........................  100 : . 99*/|0
a na Szlazku j a k .................... . . ......................................i 0 0 :  0 6 s/ . . wypada.

Z tego porównania wypływa więc., że w zachodniej Gąlieyi parosprzężny ciągły dzień 
z końmi wyżej stoi niż cena mierzycy owsa, .pomimo względnie .mniejszej wydalnośei w pracy 
bydła pociągowego, . i że zatem nie ma żadnego powodu do skargi, że Galicj a nie w wła­
ściwym stosunku z krąjąmi sąsiednimi, się .styka.

Mężowie zaufania przywiązują wielką wagę do tego , żeby koszta utrzymania budyn­
ków gospodarczych odbić od czystego dochodu katastralnego, a n i e , jak sie to stało , do 
dnia ciągłego dodaw ać; i robią wniosek równocześnie, aby na karb tych kosztów od do­
chodu czystego, na każdy morg obliczonego, 35 kr. potracić. Każdemu nieuprzedzonemu 
narzuca się samo przez się pytanie , eo się ma stać w tych wielu wypadkach, w których 
czysty dochód katastralny mniej niż 35 kr. wynosi? Ten wniosek odpowiada proponowanej
przez mężów zaufania tabeli nakładu na uprawę dla zachodniej Gąlieyi, według której
nakład na uprawę dla roli często 100%  pieniężnego dochodu surowego przenosi,  w sku­
tek czego znaczna część ornego pola od podatku musiałaby zupełnie być uwolnioną.

W e‘ wszystkich przedtem katastrowi podciągniętych krajach austryaekieh przyjęto 
liczbę użyć s i ę  mogących dni ciągłych i pieszych na 300 , pomimo że sposobność użycia 
po za gospodarstwem s i ł y  ręcznej i ciągłej w  wielu okolicach bezsprzecznie nic częściej 

_się zdarza, niż w Gąlieyi; w  Galicji w s c h o d n i e j  i zachodniej zaś ustanowiono liczbę użyć
sie dających duł pieszych n a ....................     . 2 7 0

dni ciągłych z końmi n a ....................... 250
 . . t i !l doi ciągłych z wołami na . . . . 2 3 0

Jest to okoliczność ważny wpływ na podniesienie cjui robocizny, a zatem i nakładu 
na uprawę wywierająca , i stanowiąca dalszy dowód, że stosunki krajów e w sposób najob- 
szern i ej szy uwzglę dhiono.

5. „Że księgi ta rgow e. w Gąlieyi źle prowadzone -były. Na poparcie łf>go twierdzenia 
wskazano na książkę • targową, miastit Kulty, w którem to miejscu urzędnik książkę targową 
w roku 1824. prowadzący dotychczas żyje i potwierdza, jakoby w tejże cena jednego  wozu 
siana, a łiic jednego Vetnara wciągniętą być mogła.“

Nic można zaprzeczyć, że nie zawsze księgi targowe prowadzone były w sposób 
zupełnie :zadowalniający; spostrzeżenie to także i w innych prowincyacli zrobiono i w sku- 
fek tego księgi te dokładnie sprawdzano.

Nieprawdziwość w ksiedze targowej miasta Kulty wpisanej ceny siana nie ujszła uwa­
dze katastralnych organów, i na żądanip tychże urząd powiatowy w Kuttac.h przesłuchaniem 
ludzi wiekowych i odważaniem wozów na targ przyjeżdżających sprawdził,  że w targowej 
księdze z r. 1S24. zapisana cena siana 2 złr. 19. kr. w. w. czyli fk kr. m. k. je s t  nąjpraw- 
dopodohn.ięj ceną jednego wozu, i że zwykły wóz targowy w Kutiach przeciętnie 1 9 9 ' ł  
funta waży;i

W  skutek tego ustanowiono katastralną e,cnę»dla tych gmin „ n a  które cena targow a
Kutl wpływ wywiera, za cetnar słodkiego siana n a ........................ .... . . . .  III ^  10 kv.

a za cetnar kwaśnego siana n a .................    5 — 10 „
Ton wypadek stanowi ponowny dowód poprawności w poslępywaniu przy dochodzeniu 

katastralnych cen ziemiopłodów.

0. „Że -w piesie rządowym w gminie Babice -koło Krakow a 'm o r g  na próbę w najlep­
szym .drzewostanie w ybrano, i zgodnie z osiągniętym wynikiem przyrost drzewa w ;Ł kła-

,'tiiś na 1 .4(1 a w II. klasie na 1 .25  saga ustanowiono ^ch o c iaż  leśniczy kameralny .w swo­
je j  reklamacji na rachunkach lasowycb opartej zniżenia w 1, klasie na 0.87  sąga, a w 11. 
klasie na 0 .25 sąga żądał." (Str. 18. sprawozd. Wydz. k ra j .) .
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T w ie rd z e n iu  Jemu s łuży  za p o d s ta w ę  c zęśc io w e  p r z e k r ę c e n ie .

P o d c z a s  ro z p ra w y  w  dniu 3.  C zerw ca  1 8 5 1 .  z ez n a ł  sam  leśn iczy  ka me r a l n y  p r z y r o s t  
d r z e w a  w I. k las ie  na  t.fiO s ą g a  a w U. k las ie  na  1.30 s ą g a .  P o n iew aż  mors- do  p ró b y
zdolny  ty lko  w lepszym  d rz ew o s ta n ie  s ię  z n a j d o w a ł , a z p rzedsięw zię teg-o  o d m ie rz e n ia
ro c zn y  p rz y ro s t  d rz e w a  na 1.53 sąg-a s ię  o k a z a ł ,  to p rz y ję to  p rz y ro s t  do  k a ta s t r a ln e g o
oszacow an ia  wr I. k las ie  na  1.40 s ą g a  a w II. k las ie  na  I .35 s ą g a .  N a p óźn ie jszą ,  j e d n a -
k o w o S w  ż ad e n  sp o só b  nie p o p a r tą  r e k la m a e y ę  n a d le ś n i c z n g o , w k tó re j  tenże  zn iżen ia  p rz y ­
r o s tu  d rz e w a  w I. k las ie  na  0 .87 s ą g a ,  a w U. k las ie  na  0 .35  s ą g a  w y m a g a ł ,  p r z e d s i ę ­
w zię to  d o c h o d z e n ie  na m ie jscu  w dn iu  5. W rz e śn ia  18,I ł . ,  w s k u te k  k tó r e g o  p r z y ro s t  
d rzew a  w I. k las ie  na  1.40 s ą g a  z a t r z y m a n o ,  a w II. k las ie  ze  w zg lęd u  na n ie k o rz y s tn ą  
w ła śc iw o ść  ziemi na 0 .60  s a g a  zniżono , na  co też n a d le śn iczy  z u p e łn ie  s ię  z g o d z i ł .  T o  
j e s t  p raw dziw y  s ta n  rzeczy .

Możnaby tu jeszcze stosownie zauważyć , że w skutek zwyczajnego w kraju nieregu­
larnego gospodarstwa leśnego wyszukanie morgu zdolnego do próby rozmaitem trudno­
ściom podlega.

7. „Że z urzędu sporządzony wyciąg- z rachunków lasowyeh dóbr hrabi Puklera. Ger- 
makówka, w czortkowskim obwodzie położonych, nieprawdziwym być musi, ponieważ pełno­
mocnik tychże dóbr istnieniu takich rachunków w liście prywatnym zaprzeczył." (Stronica 
38. sprawozdania Wydziału krajowego).

W  protokóle z 25. Stycznia 1858. roku względem cen drzewa z roku 1824. spi­
sanym, i przez pełnomocnika dóbr własnoręcznie podpisanym, zabiera wykazanie cen drzewa 

roku 1824 większą część drugiej stronicy arkusza; niepodobną je s t  zatem rzeczą, żeby 
dopiero po podpisie pełnomocnika wstawione być mogło.

Zgodnie z tym wyciągiem rachunkowym oświadczył tenże pełnomocnik w imieniu 
Państwa, przy sposobności w roku 18G1. przedsiębranego podporządkowania gmin powiatu 
mielnickiego pod ustanowione stopni cen drzewa, że się z wnioskami lasowego komisarza
szacunkowego we wszystkich wypadkach zupełnie zgadza, i tylko w gminie Horoszowa 
uczynił wniosek na zniżenie, które też bezwarunkowo przyjęto.

Zważając te istotne okoliczności, to wzmiankowany list prywatny tern mniej je s t  
zdolny po dwakroć urzędownie uczynione oświadczenia ich mocy pozbawić, o ile że nie 
podano -żadnych wiarogodnycb, mniemane to odwołanie usprawiedliwiających powodów.

8. „Że według uwierzytelnionego wyciągu z tarnopolskich ksiąg targowych z roku 
1824 . cenę jednego kubieznego sążnia drzewa twardego na IG złr. w. w. czyli 6 złr. 
21  kr. m. k . , a jednego kubieznego sążnia drzewa miękkiego na 12 złr. w. w. czyli 
4 zlr, 48  kr. m. k. wykazano, i że komisarz lasowy nie obznajomiony z stosunkami miej-
scowemi ceny powyższe, pomimo przedstawień zastępców miasta, za sag n. a. 3 0 "  polan
przyjął, która to miara o więcej niż o połowę mniejsza niż sąg knbiczny." (Stronica 38
sprawozdania Wydziału krajowego.)

Byłto zarzut w rzeczy samej ważny , — nie tyle z powodu, że służył za dowód do 
poparcia objawionego mniemania, lecz szczególnie dla tego, że musiało się powziąść prze­
konanie, jakoby mężom zaufania mogącym każdego czasu wglądać w pierwotworne księgi targo­
we , cena drzewa z roku 1824. w Tarnopolu zupełnie dokładnie wiadomą była, nie mo­
gąc przypuścić, że przeciw własnej wiedzy spierać się będą.

Komisarz lasowy uzasadnił wywód katastralnej ceny drzewa dla miasta Tarnopola 
tak pierwotwomym protokółem o cenach targowych, w którym na obu owych stronach, 
na których ceny drzewa od 7. Maja 1824. do 31. Grudnia 1824. r. zapisane się znaj­
dują, w napisie wyraźny dodatek je s t  umieszczony: „ c e n y  s ą ż n i a  11. a.“, jako też w pic r-  
wotworze znajdującym się niepodejrzanym na dniu 11. Maja 1826. przez ówczesnego 
burmistrza tarnopolskiego sporządzonym wykazem, w którym cena drzewa za s ą ż e ń  w i e ­
d e ń s k i  3 0 "  polan je s t  wykazaną, — bez uwzględnienia, jak się to teraz okazuje, zupeł­
nie mylnego odpisu.
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a zatem niższą, niż wyprowadzona cena na pniu.
Każdy obznajomiony z miejscowymi stosunkami j wiedzący, że w obwodach tarnopol­

skim i czortkowskim na powierzchni 1 3 0 0  mil z ludnością 447.1  SO, taki brak drzewa 
panuje* że roczny przyrost drzewa na względnie bardzo małej powierzchni leśnej, bo tylke 
1 5 0  mil wynoszącej, na jednego człowieka tylko 3/10 wiedeńskiego sążnia wynosi, musi 

przyznać, że powyższą cenę katastralną dla obwodowego miasta Tarnopola z pewnością 
bardzo miernie przyjęto.

Zastanawiać musi zatem, jeśli utrzymywano, ze w Tarnopolu przy oznaczeniu kata­
stralnej ceny drzewa sąg kubiczny z niższo-austryackim o 30" polanach pomieniano.

9, „Że od ceny drzewa w rachunkach dóbr fundacyjnych Winniki z roku 1824 . zapi­
sanej przy ułożeniu katastralnej ceny drzewa zapłatę za przewóz do składów we Lwowie 
nie potrącono." (Stronica 37. sprawozdania Wydziału krajowego.)

W  rachunkach dochodów dóbr fundacyjnych Winniki tylko sprzedaż drwa w lesie 
jest zapisaną, ■ ponieważ dochód z sprzedaży owej ilości drzewa, którą do Winnickiego 
składu drwa we Lwowie odstawiono, już nie zaciągano do dziennika dochodów dóbr fun­
dacyjnych, lecz do dziennika wpływów pieniężnych składu drwa, gdzie też cena drzewa znacz­
nie wyższa jak na zrębie. — było więc zatem zupełnie odpowiednia rzeczą, że przy docho­
dzeniu ceny na pniu, tylko zapłatę za wyrąbanie od cennikowej ceny drzewa na zrębie potrącono. 

W edług rachunków dochodowych z r. 1824 sprzedawano na
zrębie sąg drzewa bukowego 36" polan po c e n ie ....................................3 złr. 26  kr.

a sąg drzewa dębowego p o .................................................................. . 2  „ 22  „
W  urzędowym referacie z dnia 6. Listopada 1823. do 1. 15 .212 . 

przez referenta byłej c. k. administracyi dóbr rządowych i żup 
so ln y ch  dla lasu W innickiego rozw in ięta cena na pniu za sąg drzewa 
bukowego o 75 do 80 kubieznych stop ach  m asy drew nej wynosi . . 3 złr. 14 lir. m. k

a za sąg drzewa dębowego   2 „ 10 „ „
zaś katastralną cenę, za sąg drzewa dębowego o 72 kubieznych sto­
pach masy drewnej tylko na . . . . . .  .’  2 złr. 15 kr. m. k.

a za sąg drzewa dębowego n a ......................................... .....  2 „ — „ „
ustanowiono. Katastralna cena je s t  zatem w niniejszym wypadku, mianowicie za drzewo bu- 
kbyre, znacznie niższą, niż rzeczywista cena na pniu z roku 1824.,  i slo; także w właści­
wym stosunku do ceny o milę odległego stołecznego miasta Lwowa.

Zupełnie podobnie ma się rzecz także z ceną kastastralną reszty dóbr rządowych, a 
mianowicie także z ceną w Janowie.
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10. „Że katastralna cena drzewa dla la.su do dóbr Pik uli cc należącego i to, za drzewo 
bukowe je s t  nieznacznie mniejszą, a za drzewo dębowe znacznie wyższą, niż cena teraźniej­
sza, jakoteż że właściciel z braku pokupu znaczną część do wyrębu zdolnego drzewa
zupełnie spieniężyć nic może."

Obszar lasu tutaj wskazany, leży w gminie Wituszyńcc, a powierzchnia jego  wynosi 
895  morgów 1.036 sążni. Przecina go droga wiodąca z Pikulic do Bryliniec i dzieli na 
dwie prawie zupełnie równe części.

Co do teraźniejszych cen drzewa jednej połowy tego lasu znajdują się zupełną 
pewność dające rachunki. Ceny te wynoszą za drzewo w lesie według przecięcia z trzech 
lat ostatnich , a to :

za 1 sag 36'* drzewa b u k o w e g o ..................... .......  3 złr. 733^ kr. w. a.
a za I sąg- 3 6 "  drzewa d ę b o w e g o .......................................... 2 „ 3 4 „  „

Wielki odstęp między cenami drzewa bukowego i dębowego przypisać należy tej 
okoliczności, że na drzewo opałowe tylko na drzewa do wyrobu niezdatne odłamki dębowe 
się zużywają, gdyż stopę kubiczną drzewa do wyrobu po 35 cent., a zatem n. a. sąg 3 0 ' '  
drzewa dębowego po 25 złr. 20 cent. się sprzedaje. Porównanie zatem jakiekolwiek cen 
katastralnych tylko za drzewo sagowe ustanowionych z powyższemi cenami za odłamki dębowe 
wcale nie można przypuścić.

Proponowana katastralna cena drzewa dla gminy Wituszyńce na teraz , ponieważ 
w tym względzie nie rozstrzygnięto jeszcze , wypada za 1 sąg 3 0 "  polanowego drzewa
bukowego na      1 złr. 40 kr.

a za 1 sąg polanowego drzewa dębowego n a .........................................I r  30 „
i zostaje w właściwym stosunku do gminy Olszany, względem której zupełnie zaspokajające 
zapisy co do cen drzewa z roku 1824. znaleziono.

Niepoślednia wysokość teraźniejszych cen drzewa, niemniej ta okoliczność, że 
w większej połowie lasu leśnictwo nizkopienne się prowadzi; że dalej jedna tegoż połowa 
dość je s t  przerzedzona, a druga widocznie zanadto wyrębana, i że las tylko 1 f/ 2 mili od 
Przemyśla, miasta obwodowego, zarazem stacyi kolei żelaznej, z ludnością 8 .768  jes t odda­
lonym, dozwalają na pewne sądzić o łatwości spieniężenia wszystkiego do wyrębu zdolnego 
drzewa.

Te rzeczywiste okoliczności powinnyby na teraz wystarczyć, aby wykazać bezzasa­
dność podniesionego obwinienia.

11. „Że cenę drzewa w prowizoryum podatku gruntoweg o według 3 6 "  długości polan obli­
czono, i dla tego tę cenę dopiero po zredukowaniu na sagi o 3 0 "  długości polan z ce­
nami s ta łego katastru porównywać można.“ (Str. 34 spraw. Wydz. kraj.)

W ed ług  wzorca E. dołączonego do §. 25. instrukcji dla zwierzchności obwodów 
podatkowych do przeprowadzenia prowizoryum podatku gruntowego z 13. Września 1819. 
do 1. 207. wynosi długość polan drzewa, dla którego w prowizoryum ceny są podane, 
tylko 3 0 " ,  przezeo przeciwne wcale nieuzasadnione utrzymywanie się odpiera.

12. „Że trawa tylko dla bydła zużyć się może, i nic sprzedaje się, z czego samo przez 
sic wynika, że ten płód przy zupełnym braku popytu, także i żadnej ceny mieć nie może."

Na targowicy siana we Lwowie i w Krakowie, jako też na tygodniowych targach 
mniejszych miast może się każdy na własne oczy o sprzeczności tego, t. j., że trawę w rze­
czy samej na sprzedaż wywożą, przekonać. Z dochodzeń w nowszych czasach przedsię­
branych okazało s ię ,  że istotnie sprzedaże siana aż do 100.000 eetnarów się zdarzały. 
Zresztą galicyjskie agronomiczne Towarzystwo w swoim Pamiętniku z r. 1861. zgodnie 
oświadczyło, że część trawy na targach sie sprzedaje. Wyżej wzmiankowane wysokie czyn- 
szy dzierżawne za pastwiska nad Dniestrem stanowią dalszy dowód na to, żc powierzchnia 
trawą porosła bardzo korzystnie daje się spieniężać.

13. „Że według objawionego w roku 1825. najwyższego postanowienia, katastralne 
ceny podług tego roku oznaczone być mają, w którym w okresie minionych Jat pięćdziesię­
ciu najniższe ceny istniały." (Stronica 15. sprawozdania Wydziału k r a j ó w  ego).

Gdyby ten wykład był prawdziwym, to musianoby dla każdego ziemiopłodu docho­
dzić i ustanawiać dopiero rok normalny, coby było zupełnie niemożliwe do uskutecznienia, 
gdyż już ustanowienie cen ziemiopłodów z roku 1824. podlega wielostronnem trudnościom, 
pomimo że w następującym roku 1825. dla kontroli obszerne dochodzenia przedsiębrano.

4
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JKomee.

Według- potwierdzony eh zasad instnikcyi mają się przy ułożeniu cenników w celu 
Oznaczenia pieniężnego w katastrze ceny dla dażdego ziemiopłodu w takiem stopniowaniu 
oznaczać, ażeby się w nieli w ogólności cena z roku 1824. 'ako najniższa z okresu 3 0 -  
letniego przedstawiała. —  W  kraju takim, jak  Galieya, gdzie lasom ciągle coraz więcej 
powierzchni ubywa, i w skutek znacznego pomnożenia się ludności, uprawy ziemi, i po 
części bardzo korzystnego spieniężenia płodów lasowyeh, z czasem tylko bezwzględnie 
lasowa ziemia lasem zostanie, da się zupełnie wytłumaczyć, że w- roku normalnym 1824. 
wyższe ceny drzewa istniały, niż w roku 1774. — Co do tego objawu nie stanowi jedna­
kowoż Galieya wyjątku między innemi prowineyami.

14. „Że Galieya już teraz stosunkowo wyżej je s t  opodatkowaną, niż reszta prowmcyj 
Austryi. —  Jest to twierdzenie, które uzasadnia się wartością nieruchomych posiadłości 
kraju w przeglądowych tabelach do statystyki z r. 1863. na 4 7 7 ,4 9 6 .7 1 8  złr. wykazaną." 
(Str. 10., 31. i 32. spraw. Wydz. kraj.).

Po bliższem zbadaniu w tych tabelach z uwzględnieniem dołączonych uw-ag podanej 
wartości nieruchomych posiadłości wr kraju, pokazuje się, że wartość nieruchomych posia­
dłości w Galieyi —  w braku innych dat użytecznych —  według postanowień w prawie o 
mależytościach zawartyęh w ten sposób obliczono, że podatek gruntowy i domowy z doli­
czeniem trzeciej części tegoż liczbą >00 pomnożono. — Przy- domowo-czynszowym podatku, 
który we wszystkich krajach jednakowo według pewnego procentu od dochodu czynszowego 
sic wymierza, może ten sposób obliczenia z pow odu, że użyte data z najnowszych czasów 
wzięto, nie daleko od prawdy odbiega. —  Inaczej ma się rzecz z domowo-klasyeznym po­
datkiem, wymierzanym tylko wedle klas, a nie w- procentach wartości lub dochodu budyn­
ków, i z podatkiem gruntowym, który na podstawie po największej części jeszcze w roku
1774. uzyskanego dochodu z gruntu się wymierza. — Bardzo prawdopodobnem je s t  przy­
puszczenie, że wykazana w tabelach statystycznych wartość posiadłości ziemskich, po wyłą­
czeniu wartości budynków', wr kwocie 338 milionów złr., wartość ziemi z r. 1774 przed­
stawia; biorąc bow-iem dochód czysty (który od surowego dochodu rozróżniać należy) we­
dług prowizoryum podatku gruntowego dla w-sehodniej i zachodniej Galieyi, ma się rozumieć 
bez okręgu krakowskiego, w ogóle na 14 ,143 .312  złr. 2 2 6/’s kr. m. k. obliczonej, jako 4°/ rentę 
gruntową, to otrzyma się kapitał wartości 333 ,387 .809  złr. 3 3 6/ s kr- m. k., który z do­
piero co przytoczoną liczbą wartości kapitału dość się zgadza. Lecz chcieć utrzymywać, 
że wartość ziemi w- całym kraju wraz z wszelkimi budynkami, tak w miastach jako też i 
po wsiach, dziś tylko 477  milionów- złr. wynosi, byłoby umyślnein zaparciem się znajomości 
kraju i je g o  stosunków. —  Nie potrzeba zatem dalszego wywodu, że z przyjęcia niepra­
wdziwej wartości posiadłości nieruchomych, wyprowadzony wniosek ostateczny, jakoby na 
rencie gruntowej 31 B/ # podatku ciężyło, także koniecznie nieprawdziwym być musi; pomi­
nąwszy zupełnie, że jak  to poprzód przy rozbiorze podwyższenia podatku gruntowego już  
okazano, w kraju istotnie wypadki zachodzą, że podatek gruntow-y zaledwo 2 albo 3°/0 te ­
raźniejszej renty gruntowej osiąga.

Zupełnie nieprawdziwe są nakoniec dalsze dowodami nie poparte twierdzenia : „że 
w zachodniej Galieyi na przekór istotnemu stanowi wynagradzanie zmłocków pewną częścią 
ziarna przyjmowano, i że przychód w naturze z morga w najwyższych stopniach aż do 13 
korey pszenicy i żyta, 14 korcy^jęczmienia, 13 korcy owsa, 30 cetuarów siana i 30 ce t-  
narów potrawu dochodzi." (Sir: 7 & 40 spraw. Wydz. kraj.).

Dojrzałe zgłębienie całego przedłożenia i udzielonych w niem wykazać, szczególnie 
zaś rozważenie, że zarzuty przeciw czynnościom stałego katastru podniesione po dokładnem 
zbadaniu nie sprawdziły s i ę : rozważenie dalsze, że pomiar ziemi i dochodzenia pożytku z niej 
w celu zaprowadzenia stałego . katastru z zupełną wiadomością rzeczy przeprowadzono, a 
istniejące jeszcze jakowe nierówności w ciągu reklamacyi z pewnością lyędą usunięte, tak, 
że ostateczne wyniki w równym stosunku do sąsiednich prowlncyj zbliżać się będą ; nako­
niec rozważenie, że istniejące prowizoryum podatku gruntowego na jednej |  części kraju 
bez możliwości zaradzenia dotkliwie cięży, gdy tymczasem inne cześei zupełnie wolne od 
podatku zostawia, —  muszą mimowoli każdego nieuprzedzonego przywieść do wniosku 
ostatecznego, żc usuniecie wadliwego prowizoryum podatku gruntowego i równoczesne 
zaprowadzenie stałego katastru, w interesie kraju i uprawy ziemi nieodzowną je s t  potrzebą.






